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mu i w całej 
Polsce a przesył- 
pocztową 4zł 
gr., zagranicą 
miesięcznie 6 
zr. 
Dla urzędników 
państw. I naue 
czycieli miesię- 
cznie 3 zł. 50gr. 


Przez „kładkę 
legalizmu“... 


Lwów, 9 lipca. 

Rządowy projekt reiormy Konsty- 
tucji, mimo licznych zastrzeżeń re- 
prezentantów prawie wszystkich u- 
grubowań sejmowych, odnośnie do 
poszczególnych jego punktów, przy- 
jęty został kwalifikowaną większo- 
ścią głosów w pierwszem czytaniu 
i wszedł pod szczegółowe obrady 
komisi korstytucyjnej. 

_ W. krótkim stosunkowo terminie 
(do 20 b. m.), zakreślonym w żąda” 
miu Rządu, komisja konstytucyjna 
winna rozpatrzyć szczegółowo ka- 
żdy artykuł przedłożenia rządowego, 
a Sejm w drugiem i trzeciem czyta- 
niu, również kwalifikowaną więk- 
szością głosów, zadecydować ma 
o doniosłych zmianach w ustawie, na 
kiórej opiera się cała prawno-poli- 
tyczna struktura naszego Państwa. 
Jak wynika z obserwacji nastro- 
jów poszczególnych klubów sejmo- 
wych, a nawet z oficjalnych enun- 
ciacii ich łeaderów w toku dotych- 
czasowej dyskusji konstytucyjnej, 
jedna tylko zaproponowana przez 
Rząd zmiana w naszym ustroju kOn- 
stytucyinym nie natrafia na żadne 
zastrzeżenia, a nawet znajduje zu- 
pełne zrozumienie i poparcie Wszy- 
stkich. Jest nią nadanie Prezydento- 
wi Rzpltei prawa rozwiązywania 
Izb ustawodawczych, Inne punkty 
projektu rzadowego napotykają na 
większe lub mniejsze sprzeciwy, — 
najgwałtowniej zaś zwałczany jest 
(i to zarówno przez lewicę, jak i 
prawicę!) artykuł, inający nadać 
Rządowi prawo wydawania dekre- 
tów z mocą ustaw w czasie odro- 
czenia lub rozwiązania Sejmu. 

W tej sprawie przedstawiciel Z. 
L. N» p. Głąbiński i reprezentant P. 
P. S. p. Daszyński — stanęli na je- 
dnej platformie, którą sami określili 
_ jako obronę demokracji i parlamen- 
taryzmu. Ano, trudno! Wypadki o- 
statnich tvgodni przyzwyczaiły nas 
do takich najrozmaitszego rodzaju 
niespodzianek politycznych i w tym 
krótkim okresie czasu przeszliśmy 
już przez tyle nieoczekiwanych faz 
Sytuacii w naszej polityce wewne- 
trznej, że nawet hez zdumienia 
przyjmujemy faki powstania wspól- 
nego frontu Starych reakcylnych 
grzeszników wobec demokracji z ty- 
mi, którzy niedawno temu chętnie 
' byliby również wobec teiże demo- 
kracji zgrzeszyli, byle tylko na spół- 
kę z Marszałkiem Piłsudskim — ta- 
' ko dyktatorem —- i... za cenę reali- 
zacji swojego programu socjalnej re- 
wo'ucii! 

Lecz nie o takie czy inne święto- 
szkowate i „dla ulicy“ robione obu- 
rzenia „demokratyczne“ polityków 
tych czy innych chodzi w tej chwili. 
Gra idzie o rzecz daleko poważniej- 
szą. 
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Opłata pocztowa ulszczona gotówką. 


Organ demokratycznej inteligencji 


awca: Nowa Polska Spółka Wydawnicza, Sp. z ogr. odp. 


Kapitaliści amerykańscy chcą | 
zelektryfikować Małopolskę. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 8 lipca. 


Dowiadujemy się z dobrego źró- | merykańscy, traktuje przychylnie tę 
dia, że grono kapitalistów amerykań-| sprawę. W razie urzeczywistnienia 


skich zainteresowało 
ścią wyzyskania energji wody, pły- 


Się możliwo- | tego projektu (przypomnieć należy: 


że przed wojtą było ich kilka) — 


nącej w Małopolsce Wschodniej, w| stan gospodarczy tej części kraju 


kierunku elektryiikacji kraju. Rząd, 


X00X 


podniósiby się bardzo wysoko, 


Podpisania umowy handlowej z Niemcami 
należy się spodziewać w połowie sierpnia b. r. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 8 lipca. 


Rówriocześnie rozpoczną się roko- 


Korespondent Wasz dowiaduje sie i wania w sprawie umowy wetgryna- 


— że wiceminister przemysłu i han- 
dlu, p. Doležal, w powrocie z Pary- 


ża. zatrzymał się w Berlinie, gdzie; 


przeprowadził szereg rozmów z de- 
legacjami polską i niemiecką. Zo- 
stało ustalone, że dnia 19 b, m, ko- 
misje rozpoczną pracę nad drugiem 
czytaniem taryfy celnej i sprawą O- 
siedlania się jednostek prawnych i 
fizycznych na terytorjum Polski, — 


Eksploatacja monopolu 
przyniesie Polsce 


xO OX 


ryinej, która posiada duże znaczenie 
dła wywozu bydła z Polski oraz w 
sprawie kontyngentu eksportu wę- 
gla polskiego do Niemiec, Rokowa- 
nia toczą się obecnie pomyślnie i je- 
żeli nie zajdą nieprzewikłzianę trud- 
mości, nałeży się spodziewać pedpi- 
sania umowy handlowej w połowie 
sierpnia b. r. 


spirytusowego w Turcji 
znaczne korzyści. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 8 lipca. 

Polska orgamizacja wytwórców 
spirytusu Komgresówki i Wielikopol- 
ski przystąpiła do eksploatacji mo- 
nopolu spirytusowego w Turcji. O- 
bliczają. że z Polski będzie można 
wywieźć 4 milj. litrów spirytusu do 
Turcji. Przewidziany jest również 


| wywóz likierów, win, wódek, piwa. 


Wysłano już do. Turcji 1 milion bu- 
telek. Z eksploatacji monopolu ture- 
ckiego spodziewany jest wpływ do 
Polski około 6 milionów funtów tu- 
reckich rocznie, Umowa dzierżawa 
opiewa na 25 lat. 


się projekt, który ma umożliwić Rza- ! 
dowi weiście na drogę zasadniczej 
naprawy Państwa, bez uprzedniego 
nacażaria go na szkodliwe wstrząsy 
partyino - politycznego  roznamięt- 
nienia i walki wyborczej. 

Że naprawa Państwa nie da się u- 
skutecznić przy dzisiejszym Sejmie, 
to rzecz zupełnie zrozumiała i udo- 
wodniona już historycznie. Powie- 
rzać tę doniosłą robotę przyszłemu 
Sejmowi, który jest dziś wielką nile- 
wiadomą — to rzecz zbyt ryzykow- 
na. Pozostaje tylko jedno wyjście: 
addanie obecnemu Rządowi pełnej 
władzy i odpowiedzialności za losy 
Państwa na pewien okres, po któ- 
rysn nic nie stanie na przeszkodzie 
powrotowi do rządów parlamentar- 
nych. 

Zaisttienie takiego okresu w naj- 
bliższe; przyszłości ma właśnie u- 
możiiwić ten artykuł rządowego 
projektu reformy Konstytucji, który 
przewiduie prawo dękrstorwamfa u- 
staw przez Rząd na wypadek odro- 
czenia lub rozwiązania Seimu. ©; 


Pod obradami Sejmu znajduje | brońcy rzekomo zagrożonego parta- 


mentaryzmu, którzy najmocniej w 
ten właśnie artykuł uderzają, zapo- 
iminaią, niestety, o jego prawizory- 
czności, o tem, że moc postanowień, 
w nim zawartych, wygasnąć ma z 
dniem 31 grudnia 1927, że jest to za- 
tem projekt reformy przejściowej, 
maiącej być zrobioną wyłącznie na 
użytek tego Rządu. 

A ten Rząd, to Rząd. oparty na 
zwycięskiej rewolucji, mający nie- 
tyfko oparcie na sile fizycznej, ale i 
w opinji publicznej, wrogiej dzisiej- 
szemu Seimowi. 

Walka może być zatem prowa- 
dzema przez siły nierówne sobie i z 
góry wiadomo, czyją przegraną mu- 
siałaby się skończyć. Ponieważ zaś 
legnąć w boju jest pięknie tyiko za 
dobrą sprawę, dlatego sądzimy, że 
panowie posłowie skwapliwie „w 
kwalifikowanej wiekszości" przema- 
szerują przez „kładkę legalizmu“, ja- 
ką między przeszłością a przyszło- 
ścią ma być rządowy projekt refor- 
my Konstytucji i wybiorą raczej ho- 
ncsowy kompromis, niż kompromi- 
tujacą klęskę. 


. abe 1 "Jw moczątkach przyszłego tygodnia 
| do którego zwrócili się finamsiści a- 


Bok XLIV. (2) 


Redakcją 

t Administracje 
ul. Ossolińskich 18 
Telefon redakci 

19, 

w nocy 29-19. 
Tel. aam. 32-19. 
Adres d!a teie- 

amów: Kurjat 
wow ski, Lwów. 

Rękopisow nie 

zwraca się. 

Redaktar nuczetny 
przyjmuje: od 
1-2 w południe. 

P. K.O Nr. 

153.215. 


z Z 


Pierwszy minister skarbu, który 
zainteresował sią Kresamil 
wschodniemi. 


Wilno, 8. 7. (AW.) Przybywa Tu 
minister skarbu dla przerrowadzegła 
lustracji miejscowych urzędów, orąz 
zapoznania się z potrzebami sDałee 
czeństwa wileńskiego w dziedziuie 
kredytów. Prasa tuiafsza komentuje 
ten fakt, iako objaw zainteresowanita 


„się rządu zagadnieniem kresowem. 


— mj A p 


GABINET MIN. SPRAW WOJSK. 
ZNAJDUJE SIĘ JUŻ W BĘL- 
WEDERZE. 

(Telefonem od naszego korespo1d.). 

Warszawa, 8 lipca. 
Przeprowadzka gabmetu ministra 
spraw woiskowych z lokalu przy ul. 
Królewskiej do Belwederu została 
ukończona. Gabinet rozpoczął not= 
mahis urzędowanie. 
———i "m 
KANDYDAT NA WOJEWODĘ 
POLESKIEGO, ; 
Warszawa, 8. 7. (AW). Pogłoski o 
tem, jakoby min. Młodzianowski za- 
rezerwował' dla siebie w razie e- 
weni. ustąpienia z ministra spraw 
wewn, — stanowisko wojewody po- 
leskisgo — nie sprawdzają się. Wo- 
jewództwo to zostanie w naibliż- 
Szyni czasie obsadzone przyczem 
najpoważniejszym kandydatem na 
stanowisko wojewody jest starosta 
łuriniecki, p. Krahelski, 


I l nd 

P. ŻARNOWSKI ZACHOROWAŁ. 

Warszawa, 8. 7. (AW). Prezes 

Najwyż. Izby Komtroli Państwa — 

Żarnowski — poważnie zaniemógł i 
musiał przerwać urzędowanie. 


Notowania glełdowe. 


Dolar w wolnym obrocie dnia 
6 lipca: w Warszawie 9.80; w Kra, 
kowie 9.35; we Luwowie 9.36 zł, 

Urzędowe notowania gieldy war- 
szawskiej, Dołar. Transakcje: 9.15. 
Sprzedaż: 9.17. Kupno: 9.13. 

N. Jork. Transakcje: 9.20. Sprze« 
daż: 9.22, Kupno: 9.18. 

Temdencja naogół mocną. 

Zurych urzędowy. Warszawa 
05.00; N. Jork 5.1625; Londyn 25.125; 
Paryż 13.4125; Wiedeń 73.00; Praga 
15.3375; Włochy 17.0875; Belgia 
12.85; Budapeszt 72.30; Sofia 31125; 
Holandja 207.45; Osto 113.50; Kopen- 
haga 136.90; Sztokholm 138.40; Hisz- 
panja 82.55; Bukareszt 2-425; Berfin 
122.975; Belgrad 9.14. 

Pogiełda nowojorska. Warszawa 
9.0; Lordyn 4.8643; Paryż 2.59; 
Wiedeń 14.12; Praga 2.9625; Wio- 
chy 3.33; Belgia 2.49; Budapeszt 
14.12; Szwajcarja 19.365; Sofia 0.72; 
Holandia 40.16; Osło 21.97; Kopen- 
haga 26.51; Sztokholm 26.81; Hisz- 
pamja 18.96; Bukareszt 0.4725; Bera 
lim 23.81; Bełtgrad 1.77, 

—00— 
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Porty W 1 Gdańsku i 


Gdyni 


muszą się równomiernie rozwijać. 


Oświadczenie min. przemysłu i 


handlu p. Kwiatkowskiego. 


„ (Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 8 lipca. 

Często dają się słyszeć głosy, że 
Polska — rozbudowując port w 
Gdyni — patrzy niechętnie na roz- 
kwit portu gdańskiego. W powyż- 
szej sprawie minister przemysłu 1 
handlu, Kwiatkowski, udzielił prasie 
wywiadu, w którym stwierdził m. i., 
że Gdańsk. rozłożony u ujścia Wi- 
sły, ma naturalne podstawy gospo- 
darczej współpracy z Polską. To też 
rozwój Gdańska jest związany z po- 
wodzeniem ekonomicznem Polski. — 
Nasza polityka morska nie może być 
małostkową. Nie mamy zami a- 
ni też celu z punktu widzemła na- 
szych wiaswych interesów. patrzeć 
z miezadowołeniem na rozwój portu 
gdańskiego. Sadzę — mówił p. mim. 
-— iż Polsce z 30-miljonową luduo- 
Ścią nie wystarczą niebawem dwa 
porty, lecz będzie musiała szukać 
współpracy z itnymi obcymi porta- 
mi Nięmey z podwójną ilością mie- 
szkańców mają bardzo wielkąj ilość 
portów, a sam Hamburg ma większą 
zdolność przewozową od Gdańska, 
Gdyni j Tczewa, razem wziętych. — 
'Sratystyka ogólnego obrotu mor- 
skiego w krajach przed wojną wyka” 
zmie cyfrę 1.07 tony na mieszkańca. 
Jeżeliby się tę cyfrę przystosowało 
do Polski, otrzymałoby sie około 30 
mijęenów ton. Obecna zdolność prze- 
wozowa naszych portów wynosł 7 
milionów ton, a po wybudowaniu 
Gdyni i rozbudowie Gdańska otrzy- 
mamy zdolność przewozową Gdań- 
ska, Gdyni i Tczewa razem na 10 
do „12 znitjonów ton. Nie można: za* 
pomijać, że nasze życie zospodare 


cze nie doszło jeszcze do zupełnego 
rozwoju i nasz obrót towarowy bę- 
dzie się zwiększał, Widać z tego, że 
dla wszystkich naszych trzech por- 
tów będzie roboty dość. Bliskość 
wszystkich portów nie może być 
przeszkodą do ich rozwoju. Przypo- 
mnę Hamburg, Ałtonę, Kukshaven i 
Constamcę, Braiłę, Gałacz, Porty te 
leżą: obok siebie, a! mimo to się! roz- 
wilata. Gdańsk i Gdynia muszą się 
rozwijać równomiernie. Na zakoń- 
czenie przytoczę powiedzenie jedne- 
go z wybitnych przedstawicieli na- 
szego życia gospodarczego: „Tak, 
jak człowiek posiada jedno serce, a 
dwoje oczw tak Pafistwo polskie 
winno posiadać, obok jednej stolicy, 
dwa porty. 


ARESZTOWANIE PREZESA 

SPÓŁDZIELNI JAJCZARSKICH. 

Warszawa, 8. 7. (AW.) Gen, Sta- 
wój.Skiadyowski  Molecił w dniu 
wczorajszym aresztować prezesa 
Związku Spółdzielni Jajczarskich i 
Mleczarskich Przeradzkiego. 

—00—— 

ZATARG KINOWY ZAOSTRZONY. 

Warszawa. 8. 7, (AW.) Magistrat 
odrzucił zawiadomienie jednego z 
kinoteatrów warszawskich, iż roż- 
pocznie niebawem wyświetlanie fil- 
mu Amerykańskiego, płacąc Od mie- 
go jedynie 50 proc. podatku. W ten 
sposób zatarg kinowy znów się za- 
estrzył, Zarząd Zw. Kim. postanowi! 
zwrócić się do Ministerstwa Spraw 
Wewnętrziych, z AK o i 
cję. R e" 


marO OK" 


Odkrycie bogatych pokładów węgla i soli 
w pobliżu Kielc. 


Warszawa, 8 lipca. 
Poszukiwania geołogiczne prof. 
Jana Czarnockiego w okręgu Kie-|d 
leckim, wydały poważne rezultaty. 
Prof. Czarnocki stwierdził w. pobl- 
xO 


(Telefonem od naczego korespcndenta). 


żu Rykoszyna istnienie bogatych po- 
kładów węgla, równających się co 
do grubości pokładom w Zag!ębiu 
Dąbrowskiem, następnie soli pota- 
sowej 1 kuchennej, 

KB 


Bank Polski wstrzymuje zwyżkę złotego. 


Warsząwa. (Tel. wł). 

Hait“ żydowski stwierdza, że 
Bank, Polski przeszedł do oryginal | 
nej kontrakcii celem zahamowania ' 
zbyt gwałtownej zwyżki złotego. — | 
W kołach finansowych | przeważa 
przekonanie, że przyczyną zwyżk! 
Złotego iest dobra koniunktura Zo- 
spodarcza Polski. Jednakże mimo to 
uważają bankierzy, że zwyżka zło- 
tego jest nieproporcionalnie wysoka. 
Zwraca uwagę, że w ciagu ostatnich 
dni wszystkie banki niemieckie, a 
zwłaszcza D.-Banki rtiiały wielkie 
zamówięnia ną kupno złotych. Zdá- 
je się być pewne, że finansiera nie- 
miecka chciała: wyzyskać pomyślną 
sytuacię złotego dla dobrych tram- 
sakcji bankowych, aby zarobić ró- 
bnicę zwyżki złotego, a rówagoze- 


XO XỌ 


Śnie zaszkodzić piolskiemu. eksporto- 
wi. Faktem jest bowiem, że gdyby 
złoty poszedł w górę jeszcze o ja» 
kieś 15—20 proc. to większość to- 
warów polskich, nie mogłaby zma- 
leść zbytu na rynkach zagrani- 
cznych. Ich miejsce zajęłyby fabry- 
ki niemieckie, zarówno zagranicą, 
iak i w Polsce. Sztuczne śrubowa- 
nie kursu złotego, nie jest w na- 
szych warumkach trudne, gdyż za 


sumę 80 miijonów dolarów, można 
wykupić wszystkie złote, mające 


obieg w kraju. Zwyżka złotego wy- 
wułała niepokój wśród fabrykantów 
ł eksporterów polskich. Zwrócono 
uwagę na to zjawisko czynnikom 
miarodajnym, oraz domagano się 
pównych zarządzeń 


Niemcy chcą uzdrowić franka franc. ?! 


Nowy Jork, w lipcu. | 

„„Chicago Tribune“ podaje sensa- | 
cyjną wiadomość o propozycji uczy- 
nicnej. przez dra Schachta, dytekto- | n 
ra Reichsbaniku, francuskiemu min- 
strowi finansów.  Zaofiarowajł on 
mianowicie hezwzzlędną i skuteczną, 


pomoc w kierunku stabilizacji fran- 
ka, wzamian za zredukowanie o po- 
łowę reńskiego korpusu okupacyj- 
nego oraz za zupełne wycofanie 
stamtąd woOisk po upływie 6-in mie- 
sięcy, 


„„ŃURJER_LWOWSKI*_ sobota, 10 lipga 19: 1926. 


Wystawa polska na 


(Koresponder:cja własna 


Stokholm, w lipcu. 

Społeczeństwo szwiedzikie przeko- 
nąło się naocznie na Targach Batty- 
ckich jak pozbawienemi podstaw 
były inicrmacje inspirowane z Berv- 
lina o tak ciężkiem przesiłęniu eko- 
nomiczmem Polski, że zagraża ono 
wprost egzystencji. 
stwa. Imporowało więc Szwedom 
nietylko artystyczne urzadzenie na- 
szych sal, rowliczność naszych eks- 
ponatów, ale także szybkość, z jaką 
zaledwie kilku ludzt potrafiło ową 
wystąweę urządzić w przeciągu 24 
godzin. Najlepsze wrażenie wywo- 
lała także działalność biura informa- 
cyjnego. prowadzonego na Wysta- 
wie przez dyr. Wystawy Ruchotnej 
inż. Rodkiewicza, Prasa szwedzka 
chwali wajwięcej wystawę przemy- 
słu ltdowego, urządzoną przez dyr. 
Miodziatwowskiego. Makaty buczac. 
kie, kilimry, batiki, sukna łowickie.i 
wyroby snycerskie spotkały się z 
ogółem i bardzo ,szczerem uzna- 
niem, Król Gustaw, który jest znarw- 
cą wyrobów tekstyfnych i sam od- 
daje się w wolnych chwilach haftom 
artystycznym, zachwycał się zesła- 
wieniem kolorów i artyzmem wzo- 
rów poszczególnych kilimów. Zaku- 
pił też kilim prof. Bojańczuka i chu- 
stkę z sztucznego jedwabiu z fabry- 
ki tomaszowskiej. 

Król był również zdumiony różno- 
rodmością naszego przemysłu i np. 
fakt, że Polska wyrabia sama wa- 


Targich Bałtyckich. 


„Kuriera Lwowskiego*.) 


gory dla koleji żelaznych i tramwaj 
był dla niego niespodzianką. Publi- 
czwoŚĆ rozkuypiła niemal całą wysla- 
wę przemysłu ludowego. Sprzedano 
4 makały. 34 kilinry, wszystkie po- 
duszki, cały zapas sukna łowickiego 
itd. Powstał wogóle projekt załeże- 


naszego pań-| ma składu wyrobów przemysłu iu" 


dowego w Szwecji. ` 

Bardzo w tej mierze korzystną u- 
niowę zawarł dyr. Młodzianowski, 
Interesowano się dalej polską so!ą, 
umaiwiając się o nabycie większej 
ġej Mości, wyrobami opatrunkowy* 
mi, pewnymi gatunkami sukna i m- 
rych tkanin, rurami ciągnionemi i 
przetworami ropgemi. : 

Sfery oficjalne Szwecii były rów- 
nież ujęte doborem i składem dele- 
gaqii połskiej. Posłowie R. P. p. Wy- 
sockiemu dzigkowano kilkakrotnie. 
Król był riezawykie ujęty. fakte:n, że 
u wejścia na wystawę polska witał 
go szpaler marynarzy polskich ze 
statku „Lwów“ i oddział: polskich 
skamtów. 

Na bankietach, urzaidzonych 2 -©- 
kazji przybycia delegacji polskiej do 
Sztokholmu, ton przemówień. szwec- 
kich z okazi przybycia delegacji 
polskiej był nader serdeczny. 
Naprzykład b. minister Spraw Zazr., 
prezes Targów, gubernator Hedw- 
stiernma stwierdził, że zbłliżemne. go- 
spodarcze między Szwecją i Polską 
jest dla ebu stron potrzebne. 


m Qi 


Czy Rada miejska w Warszawie 


Warszawa, 8. 7. (AW). Rozeszł:, 


| się pogłoski, że Rząd, niechętny po- 


czątkowo myśli o rozwiązaniu Rady 
miejskiej "ze wżględu na”prawdópó: 
dohieństwo wstrząsów wyborczych, 
Obecnie zastanawia się nad tą spra- 
wą. Przypuszczają powszechnie, że 


będzie rozwiązana ? 


rw, =r, 

Rada miejska bedzie) A azana di 
piero pó wylaśliieniw;:czy Selim pzd 
zamknięciem obetnetiewej gesń u- 
chwali ustawy samorządowe i czy 
wobec tego wybory odbędą 'się na 
zasadzie dawnych przepisów, czy 
też mowej ustawy. 


XQxO == 


Z prasy ruskiej, 


„Dito“ 


o zmianie konstytucji. 


= „Djagnoza niepowołanego 


lekarza. — My i oni. 


Lwów, 9 lipca. 

„Diło” omawiając sprawę zmłany 
konstytucji, ba'wt sie nietyłko w pro-. 
roka, jak zwykle, alę w sędziego i 
lekarza, który kiwaniem głowa i po- 
turą ming usiluje nadać sobie po- 
wagę wyroczni, 

„Sedno sprawy czytamy we 
wstępnym artykule — leży nie w 
tych czy irmych  postanowiemiach 
konstytucji czyto martwej, papie- 
rowej, nierea'nej, nie w tej czy innej 
ordynacji wyborczej, w tych czy in- 
mych prawach Prezydenta, we 
wszechwładzy, dzy ograniczeniu pre 
rogaty'w ciał ustarwodawczych — 
ale w nieprzyzotowaniu i niezdel- 
ności społeczeństwa polskiego do 
samodzielnego życia państwowego. 
Szłachecką . Rzeczpospolitą  „płopra- 
wiano“ nieustannie, na schyłku sta- 
rei Rzeczypospolitej uchwałano róż- 
me ustawy, wydawano rozporządze- 
mia, „reformowano*, zalepiano dziu- 
ry, podtynkowywano, a oma prze- 
cież rozwaliła się i to rozwaliła się 
nietylko ku radości „wrogów“ (dla- 
czego w cudzysłowach?), ale i na 
uciechę wielkiej (1) cześci Polaków, 
to ġest szlachty, która „.reprezewto- 
wała naród. Taki już los każdej rze- 
czy, każde; ustawy, każdego orga- 


„| HERBATA RIEDLA | 


"W 


nizmu, że doba łataniny jest widocz- 
ną omaka, pewną zapowiedzią i rg- 
kojmią wcześniejszego czy póżniej- 
szego upadku tej „naprawionej* rze- 
czy, ustawy, organizmu. Bo „retor- 
ma“ konstytucji i w związku z nią 
ograniczenie praw obywateli i tch 
emaracji: parlamentu — to nie dro= 
ga ewolucji czy rewolucji, jaką szły 
swym historycznym tin i > 
narody i państwa, tylko tak sam» 
dekadencko-reakcyjna droga „na- 
prawy”, łatanina, pospieszne, nie- 
przemyślane, z realnych wymogów 
życia niewypływające przekabace- 
nie ustrożowio-państwowytch form z 
teoretycznie lepszych i postępow* 
szych na teoretyczmie i praktycznie 
gorsze i reakcyjne". 

Gadar*na taka byłaby oburzająca, 
gdyby równocześnie nie miała: w so- 
bię pierwiastka htrmorystycziego. 
Zdaniem polityków z „Diła* naród 
polski nie ma w sobie zdolności do 
samodzielnego życia państwowego; 
ma je natomiast — jak wnosić moż- 
na z szeregu poprzednich artykułów 
tego pisma, zwłaszcza na temat pia- 
dów na Ukrainie sowieckiej — w 
wysokim stopniu naród ukraiński, 
w którymi świadomość odrębności I 
dążność do politycznej ekspanzji z 
trudem wśród analfabetów stara sięj 
ożywić garstka agitatorów.., 

JE ZF BA 


na.” 6URJER_ LWOWSKI” sobota, 11 


Pod znakiem czasu. 
Niedbalstwo P. K. 0. 
Lwów, 9 lipca. 

Wszyscy. którzy pobierają lub 
wysyłają jakiekolwiek kwoty pie- 
miężne za pośrednictwem Pocztowej 
Kasy Oszczędności, skarżą się na 
siesłychanie opieszałe funkcjonowa- 
nie tei instytucji, — Niewiadomo, czy 
przyczyną tego jest zbyt skompili- 
kowany proceder  biurokratyczny 
załatwiania spraw, czy niedbalstwa 
w urzędowaniu, dzy też nadmiar rO- 
boty przy niedostatecznej liczbie u- 
rzędników — dość, że przesyłki pie- 
riężne doręczame są ze znacznem 
opóźnieriem, nieraz dopiero po 
óśmiu a nawet dziesłęciu dniach od 
dnia w płacenia. 

Sumy, przekazane P. K. O. musza 
wprawdzie iść do Warszawy, a 
stamtąd dopiero wędrują na miejsce 
przezi'aczemia, nawet wtedy, kiedy 
przesyłane są n, p. ze Lwowa do 
Lwowa. Z taką manipulacją pogo-. 


dzić się musimy i na to niema rady! 


— jednakże i w ten sposób każda 
przesyłka mogłaby być doręczona w 
ciągu dwóch dni, gdyby P. K. O 
jur kcjonowała nalezycie. 

Wobec dzisiejszego braku gotów- 
ki czekanie na niedoręczone ma czas 
należytości jest bardzo kłopotliwe i 
wprowadza w stosunki handlowe 
wielu ifstytucji wielkie zamieszanie. 
Przyspieszenie czynności P. K. O. 
jest konieczne, zarówno w interesie 
jej kljentów, jak i samej instytucji, 
gdyż wkrótce wszyscy zaczną wii- 
kać jej riedbałego pośrednictwa. 

(m.) 
—41 — 
BELGJA POPIERA ŻĄDANIA POLSKI 
Bruksela, (Tel. wł.) 

Na posiedzeniu komisji zagr. se- 
natu oświadczył Vandervelde, iż 
Belgja skłonna jest poprzeć w se- 
sji jesiennej Ligi Narodów żądania 
Polski i Hiszpanji co do stałych 
miejsc w Lidze Narodów. 


—00— 


Osninek „kKarjara Lwawakiego* z 10. 7. 28. 
PIOTR LOTI. 


Grota w Isturitz. 


Przełożyła Olga Bilińska, 


Wszystkie groty na Świecia wo- 
dobne są do siebie; ich galerje, ich 
stalaktyty, ich kopuły są przeważ- 
nie tej samej struktury. Zatem te 
zacne, cudowne getiuszki— te, któ. 
re obmyślają formy powolne kry- 
stalizacji i są twórcami przemian 
nieorganicznej materji — wzięły w 
opiekę przez całe stulecia, z odwie- 
czną cierpliwością i tej to groty, cu- 
dne, białe ornamenta. 

Grota w  Isturitz gest podziwu 
godną i widzenia. Jest ona z pewno- 
ścią jedną Z a czanujących. 


Znajduje się w samem sercu sta- 
rego kraju Basków, w połowie 
zbocza dzikiej góry. Zbliżamy się 
do nie; poprzez wyrwy, ścieżkami 
zacienionemi przez drzewa. 

Przeskakujemy drobne siatki źró- 
del i kamienie, wśród wonnsgo ko- 
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„KURJER LWOWSKI” sobota, 10 lipca 1926. 


Do rezerwistów Í 


byłych wojskowych 


Rzeczypospolitej Polskiej. 


Lwów, 9 lipca. 

Otrzymañśmy nast. odezwę: 

Istniejące na terenie Rzeczypospo- 
litej zrzeszenia i związki b. wojsko- 
wych. inwalidów, powsłańców itp. 
instytucje, niewątpliwie bardzo po- 
żytelczne i celowe w swoim ząkresię 
nie mogą osiągnać pełnego rozkwitu 
bądź ze względu na szczupłą ilość 
swych członków, bądź też wskutek 
tego, iż ich zamierzenia i cele nie 
wyczerpują w całości tej ideowej 
strony zagadnienia, jaką w tego ty- 
pu stowarzyszeniach stanowi wya 
szkolenie rezerw wojska. 


Praca w stowarzyszeniach jest 


praca dła Państwa, a udział w tei 


pracy jest wykonaniem obowiązku. 
Wysiłek takiej pracy zbiorowej zmie 


rzą ku wzmocnieniu potęgi Państwa 


I jego znacziemia, jest zabezrtiecze. 
niem narodu na wypadek groźby ze- 
wnętrznej i pożogi woiernel. 

Ten jeden właśnie i taki tylko cel 
polityczno-państwoawy mając na u- 
wadze przystąpiliśmy do organizacji 
„Stowarzyszenia Rezerwistów i by- 
łych wojskowych Rzeczypospolitei 

Polskiej“, 

Zespolenie wszystkich rezerwi- 
stów i byłych wojskowych, bez 
względu na ich szarżę i ich poglady 
Spcłeczne czy polityczne, zdażając 
ku spotęgowamiu siły wojskowej, 
jest w obecnej sytuacji naszej niie- 
dzynarodowej wprost koniecznośc:ą 
dzięjowaą. 

Jasno i wyraźnie oświadczamy, 
te jaknajkategoryczniej przeciwsta- 
włamy się wszelkim tendencjom 
partylno-politycznym. 

Statut Stowarzyszenia rezerwi- 
stów i b. wojskowych Rzplitej Pol- 
skiej w charakterze założycieli pod- 
pisali m, in.: Babiński Wacław, prof. 
i dyrektor departamentu konsurarne- 


go Min. spraw zagr.; Baliński Igna- 


cy, prof.. seriator i prezes Rady m. 
st. m. Warszawy; Czermiński Wie- 
sław. dyr. Centralnego związku kó- 


łek rolniczych; Eismond Julian poeta 


otwiera 'te 
małe wrota olbrzymim kluczem 
wfirost w misterium podziemnych 
kram, w czerń, w mroźną wilgoć, 
w  miiliczenie w  którem dźwięki 
budzą strach, 

Schodzimy w przepaść stromą 
ścieżką. Plowoli porad naszemi gło- 
wami strop podnosi się, a płomy- 
ki naszych świec wprost zagubiłty 
się, jakoby w ciemnościach ja- 
kiejś kaltedry. 

Oto jesteśmy we wielkie] nawie, 
Pośrodku, mimo sennego mroku 


w którym drżą iskierki naszych 
mailuchnych światełek,  odróżmia 


się niewyraźnie coś gigantyczne- 
go, Coś co Slę podwosiw postaci 
prawie ludzkiej; wszystko to jest 
biało-mleczne i wydaje się być ala- 
bastrowymi kolosem, który byłby 
zdołen głową dotktąć sklepienia. 
Nasz przewodnik rzuca do stóp 
tej osobistości wiązkę słomy, któ- 
rą przyniósł ze sobą, za chwilę 
podłoży pod nią ogień: i to bę- 


bierca mięty i goździków. Okoli-| dzie zakończenie wielkiego wido- 


ca w miarę jak się wyłżej 
pujemy, odkrywa nam daleki ho- 
ryzont: sielski, wszystkie cienie 


Spokój. drzewa ogromne : te małe 


oltarzyki ukryte w ich w dziupłach. ` 


Otwór zamkujęąty murem i fichemi 
drzwiami: oto wejście do groty. 


i prowadzić przez 


wdra- wiska. 


Ale przedtem chce om nas prze- 
ktHkanaście po- 


bocznych galerii, gdzie ukryte są 
skamieniałe odmiany przedmio- 
tów lub istnień,  nawiedzanych 


[przez koszmary, Stalaktyty mie- 


Wieśniak z Isturitz, który jest na-' 
szym przewodnikiem, 


i red. „Przeglądu myśliwskiego i ło” | 


Poświęcenie sztandaru strze- 
leckiego w Tarnopolu. 
Lwów, 9 lipca. 
Zarząd Zwiazku Strzeleckiego 


wiectwa polskiego“; Fryze Feliks-' cywodu Tarnopol urządza w me- 


Ludwik, naczelny red. i wydam 
„Kurjera Porannego“; 


taj cziglę 
Gałecki Ta- | święcenie własnego sztandaru połą- 


11 lipca bm. uroczyste po- 


deusz (Andrzej Strug), powieści- czone ze złożeniem przyrzeczenia 
sarz; Jankowski Jan-Stanisław, wi- strzeleckiego przez strzelców tutem 
ceminister prac i opieki spolecznej; | gzaga obwodu. 


Jedynak Jan kpt. rez. wiceprezes 
zarządu ckręgu krakowskiego Zw. 
oficerów rezerwy i człomek zarządu 
głównego tegoż związku; Zyndram- 
Kościałkowski Marjan, major, poseł 
i wiceprezes Sejmowej komisji woj- 


Program uroczystości jest nastę- 
pujący: 

Sobota 10 b. m. O godź. 20.30 cap- 
strzyk mużykji wojskowej. 

Niedziela 11 lipca b. m. Powżtamie 


skowej; Krzaczyński Stefan, kpt. "2 dworcu przybywających Oddzia- 


rez., red. i wydawca „losu oficera, 
podoficera i szeregowca rezerwy” i 
b. czionek zarządu okręgu warsza- 


łów Strzeleckich i 
Delegatów i Gości. 
Godz. 9 zbiórka na boisku przy w. 


Legiotowyci, 


wskiego Zw. oficerów rezerwy; Lu- | Kaczały. 


bomirski ks. Konstanty, obywatel 
ziemski; Makowski Wacław, ppłk. 
rez., profesor, mimister sprawiedli- 
wości; Mączyński Czzsław, płk. po- 
sel, prezas Sqimowei komisii woj- 
skewci: Michałowski Czesław, pod- 


Godz. 9 .30 Msza św. w kości¿le 
parafialnym i poświęcenie sziasda- 
ru. -- Godz. 10.30 pochód na boisko 
sportowe, gdzie odbędzie się wbi- 
janie gwoździ pamiątkowyci | ziu- 
żenie przyrzeczenia  strzelechiegy 


prokurator; Nowodworski Jam ppłk, przez Oddziały Związku Szrzelec- 
rez.. adwokat, dziekan Rady adwo- | kiego Obwodu Tarnopol. Uroczysty 


kackiej i b. prezes zarządu okręgu 
warszaw. Zw. oficerów rezerwy; 
Sieroszewski Wacław, powieściopi- 
sanz; Sokoinicki Michał, profesor, b. 
poseł rndzwyczajny i minister pel- 
nomocry; Stali Leopold, poeta: Śl. 
wicki Józef, prezes Związku arty- 
stów sceny polskiej;  Zelwerowicz 
Aluksauder, dyrektor teatru im. Bo- 
gusiawskiego. 

Zapisy do stowarzyszenia przyj- 
muje redakcja „Głosu oficera, pod- 
oficera i szeregowca rezerwy w 
Warszawie, ul. Senatorska 22, róg 
Bielańskiej, tel. 168-74. 


Polski bilans handlowy 
W czerwcu. 
Warszawa. (Tel. wi.) 
Już według przewidywań dzisiej- 
szych, jak się dowiadujemy ze źró- 
dał miarodajnych, należy przypusz 
czać, że i w czerwcu bilans hamdlo- 
wy Rzeczypospolitej Polskiej okaże 
się czynny. 
przedziwnie 


miące się 


Pochód ulicarni miasta. Detluda pod 
pomnikiem Mickiewicza pized 
Przedstawicielami Władz. i Stew. 
Ziożenie wieńca na płycie Niezna- 
mego Żołnierza. Rozwiązanie te- 
chodu i odprowadzenie sziandarów. 
O godz. 14. Wspólny obiad Fa.owy 
dla uczestników uroczystości na 
boisku „Sokoła, Od godz 17---t9 
wyświetlanie filmów w wojskowym 
kinoteatrze „Mars O godzinie 26 
Przedstawienie amatorskie przez ze- 
spół Teatru Żołnierskiego w kimu- 
teatrze „Mars“. Obiad połowy oraz 
wyświetlanie filmów i przedstawie- 
iie teatralne bezpłatnie, 

Karty uczestnictwa uprawniające 
do 66 pre zniżki kolej, w dradza po- 
wrotnej wydawane będą na dworcu 
kolej. i w lokalu Związku Strzelec- 
kiego Obwodu Tarnopol przy ulicy 
Mickiewicza 1. 41 (parter). 
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at STES RT IPE EEN" A T TR a 
zwisają albo też przytula w mrocznej kry- 


gruzami, tworząc kształty wprost jówce... 


niewyobrażalne, jak gdyby geniusz* 


du, teno szykować te cuda. Galerja 
jita poświęcona jest specjalnie lek- 
kim frendziom, tak cieniuchnym, że 
pryskają czasem przy dotknięciu; 
zwisają one ze sklepienia nito 
deszcz skrzepnięty, w girlandach 
nijeprzeźroczystych:  fręndzle roz- 
maite. bardzo długie lub znowu kró- 
ciutkic, które oddzielają się, lub 
mieszają się ze sobą przez kapry- 
sa zadziwiająca rozmaitość. 

Zresztą podobne są one długim, 
białym palcom trupa, czasem ha- 
czykowato zakręcone; możnaby 
rzec kolekcja ramion i dłoni — na- 
turalnje olbrzymów  przedpotarło- 
wych — które zostały ©«divłosione. 
przyłożone jedne do drugich jako- 
by się chciąły uchronić przed zi- 
mnemi ścianami, Ale nigdzie żad- 
nego mazurka, żadnej kosteczki; 
wszystko w jednej Śnieżne, barwie, 
wyrażającej ideę skamieniałości: 
wprost czeka się, że to wszystko 
pod najmniejszem ciśnieniem pg- 


I jeśli można sądzić, że mniej- 


w tym momencie wchodzimy | kt tei groty, nie miały innego tru- | szość tych nieruchomych zwierzą- 


tek chyba że przez dwa tysiące 
lat Pomagala  geniuszom-dekora- 
torom, to podziwia się dopiero 
ich cierpliwą, twórczą prace, kom. 
cepcję trwamia i —- trochę przy” 
gniata;ącą  krótkość życia ludz- 
kiego. 

Bo zaprawdę jestto jednak pañ- 
stwo olbrzymich kształtów zwie- 


rzęcych, form  zaokrągłonych i 
miękkich; skutek osiądania: trąb 
i uszu słonia, stosu  płoczwarek;, 


embryotów ludzkich o potwomych 
głowach bez oczu, cały ubytek nie 
wiedzieć jakich połogów, nie mogą- 
cych żyć... I na zawsze są owe 
istności odosobnione, oddzielone od 
masy  zgmatwanych zarodków, 


|tkwiące mniejsza o to gdzie, człon. 


ki chwiejące się jako zausznice. 
* 
Kiedy powróciliśmy do pierwszej 
nawy, przewodnik nasz zapalą ową 
więź słomy i ciężka ciemność nagle 


knie i Jest się niesłychanie zdpń- | odchodzi, zbiera się po kątach, czał 


wionym, że dotykając 


ców odczuwa Się twardość mar-| szliśmy właśnie. 


muru. 
Jestto zatem potwór 
rniernic biały, o  niepokojącej 


wecie, co się niespodzianie przy- | lary 


tych mal- | Się po krużgankach, z których przy- 


Pod blaskiem tu- 
binowego płomienia podnosi się wy- 


rówmo- Soki strop tej katedry, ukazuje gir- 
syi. | landy i frendzle; 


zartysowują się fl- 


dziwacznie _ skonstruowame 


czaja lub podnosi pośrodku drogi, | od góry ku dołowi. A kolos włdmo 
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Z Radcy miejskiej. 


R. Lityński przedstaw wniosek 
Weczoraj odbyło się ostatnie przed | na oddanie fachowcom warszawskim 
ferjam| dwumiesięcznemi posiedze- | za cenę 2155 zł. wykonania 4 tabel, 
nie Rady miejskiej, ifczy słabem za- ; dotyczących statystyki zawodowej 
interesowaniu radnych i o miezbyt | lidności Lwowa, jakich zażądał od 
interesującym porządku dźkjniym. |zminy Główny Urząd  Statysty- 
Po przyjęciu dwóch drugich  u-|CZzny, co też uchwalono. 

chwał r. Rybicki referował sprawę; Zgodnie z referatem r. Hóflingera, 
prośby senatu Uniwersytetu Jana Postanowiono przystąpić do voboru 
Kazimiciza, a ustanowienie t. zw. trzeciej emisji akcji „Domów skła- 
służebności światła na parceli miej- dowych* w iłości 1000 sztuk po 25 
skiej, sąsiadującej z gruntem, odstą- | zł. Gmina m. Lwowa posiada 25 pro- 
pionym przez Radę miejską pod bu- | cent ogólnej ilości akcji. W kofńicu 
dowę domu akademickiego przy ul. | uchwalono na wniosek referenta r. 
Poniatowskiego. Chodzi o to, ażeby | Felsztyna, odstąpić lokal w realno- 
dom akademicki mógł mieć trzy | Ści miejskiej, przy ul. Jabłonowskóch 
fronty, i w tym telu musiałaby gmi- |& obejmujący 8 pokoji, na koszary 
na odstąpić o trzy metry. od granicy | Policji państwowej za czynszem 840 

gruntu przy budowie swego domu, Zł. za kwartał, 
ną tei parceli. Ze względów natury | Następnie prez. Neumann zarządził 
iechniczno-budowlanej, uchwalono | posiedzenie tajne, na którem zała- 
w myśl wniosku referenta tej prośbio | twiono szereg Spraw. personalnych. 
odmówić |: 
zo ux 


Z sądu wejskowego. 
Nadużycia w Iwowskiem woajskowem więzieniu śledczem. 


Lwów, 9 lipca. 
Wczoraj w dalszym ciągu rozpra-- 
wy, ukończono ostateuzmie pnzeslu- 
chkwanie oskarżonych, którzy, jak- 
to już zaznaczyliśmy, wypierają się 
w zupełności winy, lub zwalają ją 


Lwów, 9 lipca. 


zeznania jego w śledztwie złożone 
były w stanie pijanym. Prokurator 
wobec tego zastrzegł sobie osubne 
postępowanie w stosunku do Hry- 
caka. 

Pizesłuchano następnie jeszaze 


„KURJER LWOWSKI" sobota; 10 lipca 1926. 


Dwa olbrzymie pożary w pow. gródeckim. 
Spłonęło około 15 budynków łącznej wartości 20.000 zł. 


ranem pozostały już tylko zgliszcza. 


Lwów, 9 lipca. 

Onegdaj w pow. gródeckim pow- 
stały dwa pożary, które wyrządzi- 
ty ogromne szkody. Pastwą płomie- 
mi padio przeszło 15 budynków nale- 
żących do czterech gospodarzy. l 
tak w przysiółku obok Gródka Jag. 
w zabudowaniach Stefana Płachar. 
skiego powstał pożar około g. 9-tej 
wieczorem. W skutek niedostatecz- 
nej pomocy okolicznych straży po- 
żarnych, Pożar rozprzestrzenił się 
i ogarmął w krótkim czasie całe go- 
Siyodarstwo, a nawet dotarł do zabu- 
dowań gospodarstw, sąsiędnich. Nad 


Szkoda jest wielka, gdyż wraz z 
zabudowaniami ofiarą piomieni pa- 
dło wiele zboża, oraz  inwentare. 
Drugi pożar wybuchł na Czermań- 
skiem przedmieściu pow. Gródex 
Jag. u gospodarza Jana Chmiela. Po~ 
lżar ten zniszczył około 10 budyn- 
ków należących częściowo do 
Chmiela, a częściowo do sąsiadów 
jego. Szkoda spowodowana przez 
obydwa pożary wynosi przeszlo 
20.000 zł. Przyczyn obu pożarów, 
nie zdołano stwierdzić, 
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Dokoła fałszerstwa banknotów polskich. 


Lwów, 9 lipca. 


Na skutek notatki „Kuriera Lwow- 
skiego“ o zdemaskowaniu drukarni 
ałszywych bankmotów polskich, o- 
raz aresztowamiu fałszerzy, władze 

iluckie, zwróciły się do Iwowskiie! 
Ekspozyjtury P. P. z prośbą o.prze- 
kazanie materjału śledczego w tej 
sprawie. Specjalnie policję łucką in- 
teresuje — Adler Koppel, aresztowa- 
ny w Jarosławiu. Koppel pozostaje 
obcerie w aresztach Iwowskich. W 
Ziwiązlku z tem dowiadujemy się, że 
w Łucku natraiiono na ślad szajki 


ucichło. Fałszerze w obawie przed 
czyhającą na nich na każdym kroku 
policją, porzucili chwilowo „lukraty= 
wią robotę“. 

Zdarzało się nawet, iż niektórzy 
z nich, Porzucali całe paki z falsy- 
fikatami, a sami uchodzi, 

I tak: onegdaj ze stawu na Gilinian- 
kach pod. Warszawą, robotnik Jó- 
zef Geward, wydobył z dna pakę 
banktotów 5-złotowych o wadze 5 
kilogramów. 4 

Wszystkie banknoty te znaczone 
serjami Ć i E uznano jako fallszywe. 
kanalarza 


ieden na drugiego. 

Frzed podjęciem postępowania do- 
wodowsgo, awd. dr. Hirsprung, 
zgiosił wniosek odnośnie do stosun- 
ku b. rodwładnych mir. Górskiego 
w zględem niego. Wielu z nich świad- 
czyć będzie przy obecnej rozprawie. 
Chodzi zatem o zaznaczenie Świad- 
kom tym, że winni zeznawać pra- 
wdę; bez względu na Stopień lub 
szarżę oskarżonych: 


kilku świadków, tak z poza więzi- 
tia, jakoteż i z personalu więzien- 
nego. 

Swiadkowie c! zeznali obciążaja- 
co dla oskarżonych, potwierdzając 
w iprzeważnej mienze akt oskarże- 
via. Dotychczas sprawa ta przedsta- 
wiałą się, jak każda sprawa krymi- 
nalna, w której chodzi o niesumieu- 
ność i nieunczoiwość urzędników pań- 
stwowyich — obecnie jednak, w po- 


Trybunał przychylił się do wywo- | stępowaniu dowodowem nabiera o- 


dów” dra Hirsprunga. 

Fostępowanie dowodowe rozpo- 
czzyły zeznania krawca więziennego 
Hrycaka. Świadek ten w śledztwie 
zeznał, iż faktycznie szył ubranka 
dlia dzieci mjra Górskiego z mater- 
jałów wojskowych. Obecnie Hry- 
cak zaprzecza temu i twierdzi, iż 
room |  . wew -_ r WINE 
białe, widziany w tej chwili jaskra- 
wiej, podobny jest zupełnie kobie- 
cie osłoniętej draperią szali; jego 
miezmiermy cień wzrasta, Zuwiżą się, 
ii tańczy trochę niesamowiicie po 
ścianach... E 

Leoz naprawdę, to stałem pelen 
edumienią przed  prawdziwością 
tych rzeczy, przed zagadką tych 
form, przed przyczyną tych cudów 
obcych wzniesionych w ciszy i 
mroku, bez celu, przypadkowo, łe- 
no siłą stulecia czy tysięcy lat, 
siłą nisdostrzegalnego sączenia się 
z kamieni. 

k 

Wyjście z groty to wrażenie w ra- 
dości pełne; oto znaleść się znowu 
na górze w powietrzu czystem i cie- 
ptem. Zieloność dębów, szeroki za- 
drzwiowy horyzont, Światło i 
przęstrzeń. Zamiast grobowej wil- 
goci w głębinie: rozkoszna woń dzń- 
kiej mięty i goździków. Zamiast są 
czenia się kropla po kropli wody 
umariej, w ciszy podziemnej: weso- 
ły poszmer ruczajów, które są żyją: 
cą wadą. A w dali dzwoneczki trzod 
przechodzących polami. 

Ina jedon ukradkowy moment 


jest się wirost oszotomionym, — 
upitym. patrząc i oddechając — a 
kraj cały w okół taki cichy, cudny 


i zielony, staje 
raju. 


sie podobnym wizji 


i 


na cech skandalu. 

Nie chodzi tu już o drobne nadu- 
życia, o kradzież lub  sprzeniewie- 
rzenie —- w tej chwili przed sędzia- 
mi i audytorjum, postępowanie o- 
skarżonych nabiera charakteru szai- 
ki rabusiów, którzy w zarządzie wię- 
zieniem widzieli dobry interes à tu- 
pili na lewo i na prawo. 

Dalszy ciąg rozprawy dłziiś., 


Zabezpieczenie budynków 
przed pożarem. 


Lwów, 9 lipca. 

Tymczasowy Wydział Samorzą- 
dowy komunikuje, iż poruszył w mi- 
nisterstwie spraw wewnetrznych 
sprawę udzielenia związkom konw- 
nalmymi pożyczek na cele pokrycia 
budynków materiałem ogniotrwa- 
łym, 

Ministerstwo spraw: wewinątrz- 
mych w odpowiedzi swej zaznaczyło, 
że Polska Dyrekcja Ubezpieczeń 
Wzajemnych posiada na powyższe 
cele odpowiednie fundusze, gdyż 
znaczna część nadwyżek bilanso- 
wych jest przeznaczoną na akcję 
przeciwpożarową. 

Tymczasowy Wydział Samorzą- 
dowy treść oświadczeń ministerstwa 
E do wiadomości wszystkich 
| 


W udziałów powiatowych z polece- 
niem poinformowania o niej gmin 
swojego okręgu i wachęcenia ich do 
korzystania z tego funduszu. 


NOWA LINJA LOTNICZA 
BERLIN—MOSKWA. 
Lwów. 9 lipca. 
Towarzystwo „Luit—Fianza* uru- 
chamia w najbliższym czasie na 
przestrzeni Berliu -Moskwa dwu- 
motorowe samoloty typu „Albatros“, 


dia pasażerów» 


zaopatrzone w ł0 sypiainych miejsc | 


iatszęrskiej, będącej niewątpliwie je- 
dną z gałęzi organizacji poznańskiej. 
Poczynicno — kczne ! areszęow ania, 
iednak nazwiska z niewiadomych 
powodów trzymane są w ajem- 
nicy. — W Warszawie, po wyłapa-| Wobec tak dużej ilości ponzuço- 
wu agentów, i wycofaniu z obiegu| nych falsyfikatów, ile znajduje się 
fałszywych banknotów, chwiłowo | w obiegu? 
mama Zm 


. Zawodowi spekulanci spowodowali zwyżkę dolara 


Warszawa. (Tel. wł.), |10 lipca w formie t. Zw. blanfkowania. 
Spekulanci wałutowi pokrywałą|to znaczy sprzedawali dolary, nie 
się, stąd nastrój zwyżkowy dla do. |pasiadając taktycznie sztuk. Teraz 
lara. Naturalnego popytu ze stromy | nastąpiła chwila, kiedy trzeba zaku- 
sier gospodarczych rynek nie odczu- | pié efekty, ażeby je dostarczyć w 
wa. Popyt ze strony zawodowyca | terminie odbiorcom. 
spekulantów, jest zupełnie zrozumia-| Na giełdach niemieckich „haussa“ 
ły, ponieważ w pierwszych dniach |na złotego nieco się uspokoiła, kurs 
lipca zawierali umowy terminowe na | iego lekko się obniżył. re 
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Skandaliczna bójka w kawiarni Tatrzańskiej. 


Kraków, 8. 7. (AW.) Donoszą tu z|mi, butelkami, krzesłami, a nawet 
Zakopanego o niebywałym skandalu | stołami, Interwencja obecnych na 
jaki wynikł w znanej w Zakopa- | sali policjantów nie mogła rozdzielić 
nem, Kawiarni Tatrzańskiej. Około | walczących stron W, rezultacie 
godz. 5-olej w nocy, na sali dancin-| wszyscy niemal goście bili się po- 
gowej wywiązał się zatarg pornię-| między sobą, przyczem, wobec zga- 
dzy jednym z poruczników W. P.|szenia świateł, trudno już było zor- 
a akademikiem ze Lwowa, s się kto z kim się bije. — 

| 


Podobną paczkę znaleźli 
w czasie naprawy kanału w ul. No- 
wowiejskiej, wreszcie z Wisły wy- 
łowiono kilka pak po kukanaście ki- 
logramów. 


czkowany przez (porucznika aklade-|-Kres tej batali położyło (przybycie 
mik, odpowiedział policzkiem, na co | grupy: policjantów. którzy przy po- 
porucznik rzucił weń ilaszką szam-| mocy obecnych na sali wywiiadow- 
pana, która zraniła akademika w|ców ukrócili walkę, odprowadzając 
giowę. Za zakrwawionym akademi-| około 30 osób cywilnych i wojsko- 
kiem ujęli się lego koledzy. po stro- wych do komisariatu. Dochodzenia 
nie zaś porucznika stanęło kilka o-| prowadzi policia i żandarmerja wor 
sób wojskowych i cywilnych. Rowż- | skowa. 

poczęła się formalna bójka pięścia- 


ZAJŚCIE GRANICZNE RUMUŃ- 
SKO-BUŁGARSKIE, 


Bukareszt, 8. 7. (PAT). Banda ko- 
mitadżich bułgarskich zaatakowała 
rwnnński pograniczny posterunek 
żandarmerji w Dobrudży. Jeden żoł- 
nierz został zabity, a kilku rannych. 
Dziennik „Adeverul* dowiaduje się, 
że wobec waiąż powtarzających się 
napadów dywersyjnych band buł- 
garskich rząd rumuński podejmie 
kroki dyplomatyczne w Sofii na tej 
zasadzie, że bandy te są organizo- 
wait: przez bułgarskie stowarzysze« 
nię irredentystów. 


Przestroga dla właścicieli 

listów zastawnych T.K.Z. 

Lwów, 9 lipca. 
Kurator t meżowie zaufania posia- 
daczy listów zastawnych Towarzy- 
stwa Kredytowego Ziemskiego ko- 
mumnikują, iż wobec ogłoszenia przez 
T. K. Z. o rozpoczynającej się z dn. 
15 b in. wymianie starych listów za- 
stawnytch na nowe złotowe, należy 
wstrzymać się z ta wymianą, gdyż 
przeciw krzywdzącemu płanowi wa- 
loryzacyjneme T. K. Z. wniesiono 
już skargę do Naiwyższego Trybu- 
nalu Administracyjnego, która może 

unicestwić ten plan waloryzacyjny. 


OD ADMINISTRACJI | 
Czas odnowić prenumeratę | 
na lipiec 
na P, K. 0. Nr. 153.215. 
Zalegających z prenumeratą P. T. Abonentów uprasza- 5 


my o rychłe wyrównanie zaległości by nie spowodować 
wstrzymania wysyłki pisma. 


Uchwały Kiubu Demokratycznego 
w Lublinie. 


Lublin, (Tel. wł.) 


Dnia 4 bm. odbył się w Lublinie 
wielki wiec, zwołany pod ñrmą 
Klubu Demokratycznego, z udziałem 
przeszło 1.500 osób. Przewodniczył 
dr. M. Biernacki, W prezydium za- 
siedli pp. dyr. Leon Dąbkowski, pre- 
zes Rady Okręgowej Zw. Zaw. Pra- 
ucewników Umysłowych, St. Szcze» 
parowski, prezes lubelskiego oddzia- 
łu Z. Z. K. Przemawiali pp. red. 
Zalewski Ant, i Makowski W. Pod- 
czas przemówień Zztywały się ży- 
wiolowe okrzyki i oklaski na cześć 
Marszałka Piłsudskiego i przeciw 
obecnemu Sejmowi.  Jednogłośmie, 
burzą oklasków przyjęto następującą 
rezolucję: e 

1) Jedynie Marszałek Piłsudski 
cieszy się pełnem zaufaniem społe- 
Qzsfstwa. które z winością Oczekuje 
od Niego naprawy Rzeczypospolitej 
1 przyrzeka poprzeć w zorganizowa- 
my sposób Jego zamierzenia, 

2) Seim oddawna przestał być 
wyrazicieleg woli narodu. Winien 
m  bezwrzęlednie podporządkować 
się woli Marszałka  Pilisudskiego, 
uchwalić zmiany konstytucji i pełgo- 
mocnictwa dła rządw poczem ro- 
zejść się. by nie przeszikadzać na- 
prawie Państwa, 

3) Jeżeli Setm będzie się nadal u- 
Pierał przy swych formalnych pra- 
„wach, społeczeństwo przesdzie po- 
nad nim do porządki 
Depesze tej treści. podpisaną! przez 


prezydium wiecu, wysłano do p. 
Marszałka Rataja i ministra Mlo- 
dzianowskiego, 


il-gi Zjazd Bibljofilów Polskich. 


Warszawa, (Tel. wł.) 

Drugi Zjazd Bibljofilów Polskich, 
w którym prócz miłośników ksią- 
żki, wezmą liczny udział również 
bibljotekarze i bibljografowie, od- 
będzie się w Warszawie w dniu 31 
października 1 I 2 listopada r. b. 

Celem Zjazdu jest pogłębienie 
wszystkich dziedzin wiedzy, mają- 
cych związek z książką, jej histo- 
rją, rozwojem, przechowaniem, a 
jednocześnie skoordynowaniem wy- 
siłków organizacyj i jednostek, 
dążących do podniesienia szaty 
zewnętrznej i wartości wewnętrznej 
książki. 

Osoby, pragnące uczestniczyć 
w Zjeździe, zechcą zgłosić się do 
dnia 15-go września r. b. Referaty 
składać należy przed 15-go sier- 
pnia r. b. Zgłoszenia i referaty 
przyjmuje komisarz generalny Zja- 
zdu, p. Edward Chwalewik: War- 
szawa, ul. Litewska 2. m. 12. 


Czytajcie 


„EJARALYOWYEAW” 


Powodzenie Korela Makuszyń- 
skiego wyraża się w  zawrnotnych 
cyirych tysięcy egzemplarzy nakła- 
du. Nie jestem  bibliografem, ale 
śmiem mniemać, że Żeromski ani 
w części nie dorównywa Makustziyfi:- 
skiemu pod względem ropulannośc:, 
jeśli będziemy ją mierzyli ilością ma- 
kladu dzieł, Nie jestem także mimt- 


Odcinek „Kurjera Lwowsklego* z 10 7 1826. 


JAN ZAHRADNIK. l 


Kornel Makuszyński 
we wklęsłem Źwieroledie. 


W kraju, gdzie z nielicznemi wy- 
latkami polowa ludzi nie umie 
pisać książek, a druga połowa 
nie chce ich czytać; w kraju, gdzie 
Pojęcie literata jest synonimem upo- 
śledzenia życiowego w jak najszer- 
szem tego słowa rozumieniu i równa 
się pojęciu dziada, półwłówika, wy- 
kolejcńca; w kraju gdzie autorzy 
w powieściach i sztukach ośmiłe- 
waja własny swój zawód i bez tego 
dostatecznie już ośmieszony i ze 
wsżechmiar nie uztany, w kraju 
tym zdarzył się fenomen. 

Zjawił się człowiek, będący na- 
wskróś literatem, wyłącznie tylko 
liieratem. I poczęto go za to wiel- 
bić, za tę właśnie literackość. Ozło+ 
wiek ów zarzucił półki księgarskie 
dziusiatkami toniów swoich książek; 
Publiczność półki te odrazu optóżni- 
ła i czekała niecierpliwie śŚwicżego 
transportu. Człowiek ów wreszcie 
zapełnia! setki foljistonów po czaso- 
pismach; į czasopisma zaczęto kupo- 
wać dla ich felietonów, 


czego obywatel Pańsbwa mie ma w 
kieszeni, (co kto ma, to tylko 
Pan Bóg wie) ale pewien je- 
stem, że gdyby wszyscy ar- 
tyści polscy, wszelkiego kalibru, Zo- 
stali doszczętnie ogołoceni przez 
Podatki n. p. (nawet aktorzy), 
to Makuszyński jeszaze coś nie coś 
na dnie by ocalił. A trzeba pamiię- 
taċ, że aktorzy są nalepiej usytuo= 
wanymi ludźmi w Polsce. 

Historycy i krytycy literatury, 
patrzący na jej Świat pocakulisowy 
ze wzgardą, należną wszelkim zia- 
wiskomi życia praktycznego, mbyt 
mało przykładali wagi do problemu 
powodzenia pisarzy u publiczności. 
Nie domyślałi się zapewrie, że Toz- 
świetlenie tego problemu Pozwoli 
niejednokrotnie dotrzeć do tych i- 
stotnych cech twórczości których 
niepodobna dojść ną drogą, iak od 
zewnątrz. Krytyk ztłający ovire na- 
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„KURJER LWOWSKI“ sobota, 10 lipca 1926. 


Kurjer stoni 


„BĘ 


a ZZO ZO O O EE W RE, 


stawowskie 


(Od naszego korespondenta.) 


Stanisławów, 9. lipca. 

Morderstwo, które obecnie dopie 
ro wyszło na jaw. W jesieni ubie- 
głego roku wyłowiono z Dniestru 
trupa niejakiego Mogilewicza, rol- 
nika z Niemszyna. Smierć przypi- 
$ywano nieszczęśliwemu przypad- 
kowł tembardziej, że nie można 
było znaleźć na nieboszczyku żad- 
nych śladów morderstwa. Dopiero 
obecnie udało się posterunkowi po- 
licji państw. w Bełszowcach, wpaść 
na trop morderstwa którego się 
dopuściła na mężu swym Mogile- 
wiczowa. Oto wspólnie ze swym 
kochankiem Fediem Jackowem udu- 
siła wiarołomna żona M. a zwłoki 
włożyła para kochanków do łódki 
I puściła z nurtem rzeki. Sprawców 
aresztowano i odstawiono do Sądu 
karnego. 
Śmierć dziecka w Jamie Rolnik 
Michał Małanczyn w Knihiniczach 
wykopał onegdaj w swym ogro- 
dzie głęboką jamę w celu wydo- 
bycia z niej gliny. Wskutek dłu- 
gotrwałych deszczów jama wypeł- 
nila się wodą a przechodzący przez 
ogród 8-letni Włodzimierz Wargu- 
la wpadł w nią i utonął. Sprawę 
odstąviła policja Sądowi kartemu, 
Wystawa prac uczenie polskiej 
średniej Szkoły przemysłowa] w Sta- 
nisławowie, urządzoną została w 
dniach 20 do 23. czerwca stara- 
niem grona nauczycielskiego tejże 
szkoły. Na eksponaty złożyły się 
gustownie wykonane przedmioty 
konfekcji damskiej i dziecinnej, ro- 
boty uczenic kursów krawieczyz- 
ny. Prace uczenic kursu bieliżniar- 
stwa z motywami własnej kompo- 
zycji były misternie wykońane. 
W nurtach Bystrzycy. Dnia 3. b. 
m. około godziny 4 tej popołudniu 
wjechał w Pasiecznej Piotr Soro- 
kaniuk do Bystrzycy wozem za- 
przężonym w parę koni celem wy-| 
kąpania tychże. W tej samej chwi- 
li nadpłynęła z gór olbrzymia fala 
wody, która pochłonęła Sorokaniu- 
ka wraz z końmi. 
Sorokaniuka nieprzytomnego wy- 
się w 


ciągnęli włościanie kąpiący SIĘ 
później 


Bystrzycy a kilka godzin 


kladu „Lalki“ i „Faraona“, Prusa, 
oraz wysokość honorariów, fkdie 
Prus za te dzieła pobrał, ma wilększe 
dane po temu, by głębiej wniknąć 
w walory artystyczne „Lalki” i „Fa 
raona“, niż krytyk, który tych wła- 
domości nie posiada. Nie mówię w 
tej chwili paradoksu, choć  rmdżie ta 
zakrawa na paradoks, lub zgola na 


strem skarbu, który wie najlepiej. | absurd. 


To jasne. JW 
Całowiek myślący, dowiedziaw- | 
szy się, „łak idą" mówiąc żareonem 
księgarskim, książki Prusa, pyta ga- 
raz sam siebie: dlaczego idą tak 
wtłaśiie? ozemu nie lepiej? cze- 
mu me gorzej? Czemu w: porówna- 
niw z książkami Sienkiewicza Cien 
szą się słabszym popytem? — I po 
Lazważeniu i[rizyczyu tkwiących w 
osobistej niezaradności życiowej, lub 
też przeciwiie w osobistym spry- 
cię, oraz przyczy% natury. handlo- 
wej więc koniunktury  ksiięganskiej 
uniejętnie lub niezdarnie zorgan- 
zowianej reklamy i t. d. szuka odpo- 
wiedzi w samem dziele autora. I tam 
najczęściej w pewnych 


odnajduje 

walorach czysto artystydznyci, 
które odstraszają albo przyciągają 
publiczność. 


a m i e i a 


Zdałoby się tedy koniecznie nap? 
sać opartą na bagatym matenale 


wyłowiono trupy końskie i poło+ 
wẹ wozu, 

Nowy cennik potraw itp. obowią- 
zujący w restauracjach i kawiar=' 
niach ogłoszono na murach miasta. 
Ceny są nieco niższe od dotychcza* 
wych, I tak kosztuje w I rzędnych 
hotelach rosół 30 gr-, zupa 40 gr., 
mięso 90 gr. i 1 zł, kawa biaia 
lub czarna 50 gr., herbata z do- 
datkami 40 gr. 

Dodatkowy pobór wojskowy rocz= 
nika 1905 odbędzie się tutoj dla 
całego okręgu sądowego stanisła- 
wowskiego w dniu 13-go upan Dr, 

8. 


MORALNY SPRAWCA KATA- 
STROFY „LUZITANII* POD 
PRĘGIERZEM, ° 

Londyn, 7. 7. (PAT.) Lady As 
quith, w której płosiadtości odbył się 
kongres Związku  Stowamzyszeń 
Przyjaciół Ligi Narodów, odmówła 
daiszej współpracy, ponieważ wy- 
słuchano przedstawiciela niemiec” 
kiega hr. Bernsdorfa, który zdaniem 
lady Asquith jest odpowiedzialny za 
katastrofę „Łuzitanii* i ponieważ 
wogóle został on dobuszczony do 
współpracy na terenie Siorwarzy- 
szeń Przyjaciół Ligi Narodów. 
RO A W WS, 


Okruchy. 


aO 
MONARCHIŚCI. 


„By ład był, trzeba, by był władca wyu 
[wyższony, 

dlatego pod siedzenia dają wiadcom trony*, 

tak sądzą monarchiści, stąd niezaprzeczenie, 

by go czczono, chcą uczcić wprzód jego 
(siedzenie, 

Każdy z tych, co się zeszli w dość licznej 
[frekwencji, 

wraz z królem pragnie tytuł diaa Te 
encji, 

fecz, gdy go wraz z małżonką te zaszczyty 
miną, 

niech będzie ex-cielęciem czy ldr. 

niech nie trwa już w cielęcem zaślepieniu 
[takiem, 

że kto na „ski* się zwie, jest już dobrym 
Polakiem 

jako Sykstus Parmeń-ski, chęć exX-cssarzo- 
wej 
Zycie takie excesy przychodzą do is, 

Ze ter. 
=== 


historycznym i szeregiem przykła- 
dów  zadokumentowaną pracę na 
temat poczytności autorów; pracę 
która dociekałaby Źródeł tej poczy- 
tności, i niewątpliwie roziaśniłaby: 
spory spłot zagadnień kłębiących się 
dotychczas po ciemku, bo estetyka 
nie umie sobie z niemi dać rady. 

Problem sławy autorskiej me nad- 
poczęty dotąd skalpelem nauki ttu- 
maczono sobie po dyletancku i tlu- 
maczono rozmaicie; w pierwszym 
rzędzie niepokoi! on najbardziej za- 
interesowanych, to znaczy ato- 
rów, poetów. Poeci nieuznani, gar- 
dzili sławą, pocieszając się tem, że 
jest ona darem głupiego tłumu. Poe- 
ci uznani natomiast powiadali, że icit 
mniej szczęśliwi koledzy nie posiada- 
ją popularności, ponieważ! na nią mie 
zasłużyli. Ja twierdzę zaś, że ma! sła- 
wę zasługute ten, kto ją zdobył, nie 
zabiegając o nią. 

l z tego etycznego puikiu widze- 
nia pragnąłbym tu znaleźć klucz do 
krezusowego, zaiste sozamu sławy; 
autorskiej Makuszyńskiego i spra- 
wdzić perfidnie, co ona jest warta, 
czyli jaką Przedstawia wartość 
dzieło twórcze piewcy, „Pereż i 
wieprzów”. 

Cd m, 
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„KURJER LWOWSKI” sobota, 1G lipca 1926. 


Egzamin dojrzałości w Brzeżanach. 


(Od naszego korespondenta.) 


Brzeżany, w lipcu, 

Egzamin dojrzałości odbył się 
w naszem gimnazjum pod prze- 
wodnictwem dyr. R. Koestlicha. 
Świadectwo dojrzałości otrzymali: 
a) w oddziele mat.: przyrodn : Baj- 
gerowicz M., Cywiński A., Kas- 
przyk W., Myszczyszyn j., Pia- 
secki Fr., Romański T., Samet 
H., Sawicz W. Smoliński E. 
Spiałek E., Topperzer A., Top- 
perzer W., Wczelik A. Wierzbi- 
cki Z., Wiszniewski M.„ Woźny 
Fr., Zub A. Reprobowano 2 ucz- 
niów. 


b) w oddziele klas.: Altschiiler 


ski B., Horitza M. Horowitz J., 
Lewicki H.. Lisikiewicz J., Mosiądz 
J., Nadelberg S., Niedźwiecki T., 
NiemczyńskiE., Pitio R., Reichert 
A., Skrabek R., Vincenz H., We- 
reszczyński K.. Braun E., Flamm 
R, Rabinstein C., Kolstlich W., 
Kuhn M., Nagelberg E., Oberlda- 
der l, Peniaker Fr., Schepper 
A., Zaleska St. c) w oddziele 
utrakwist., Baranowski K., Hrycaj 
Wr, Huchłewicz Wł, Kusznir À., 
Leber J., Matus St., Metelski W., 
Popławski J., Prysziak J., Tarno- 
polski Wł., Terlecki J., Zubrzycki 
M., Żukowski A., Dakurówna Ol, 


R, Beer Z., Bezner I., Burakow-| Paszkowska J. Reprobowano 3. 
ski A., Dąbiowski Kẹ  Gandur- | uczniów $. 
——E r 


Romantyczne dzieje dyplomaty. 


Lwów, 9 lipca. 


lim wiele ważnych usług wywia- 


Z pośród delegatów Abd-el-Krima | dowczych. 


wysłanych na krótko przed jego klę* 
ską, celem nawiązania pertraktacji 
pokojowych z Francją wyróżnia się 
postać, której dzieje stanowią istny 
romans, Postacią tą jest Kaid Had- 
dau, w początkach swej kariery 
zwykły służący, chłopiec na posył- 


"Kaid Haddau ben Haddau jest sy- 
nem ubogiego wieśniaka z okolic 


Part Say. Oddany jako chłopiec na, 


służbę, do bogatego przemysłowca, 
rychło zwrócił na siebie uwagę nic- 
zwykłą bystrością, dzięki czemu zo- 
stal posłany do misjscowej szkoły. 
Podrósiszy i zebrawszy trochę gro- 
sza, założył sobie małą mauretańską 
kawiarenkę, którą nazwał romanty= 
cznie „Gnłezdem piratów“, a która 
stała się wkrótce punktem zborny:n 
emisariuszy Abd-el-Krima. W czasie 
wojty światowej, oddał się Haddawr 
na usługi Francuzów i wyświadczył 


Podczas jednej z wycieczek wy- 
wiadowczych wpadł Haddau w ręce 
Hiszpanów, którzy wtrącili go do 
więzienia na wysepce oddalonej 20 
kilometrów od lądu. Mimo to udaio 
mu się uciec do Algieru, płynąc ca- 
lą noc. 

Po ucieczce z więzienia udał się 
Haddau do Riifu na usługi Abd-el- 
Krima, który ocemił w nim talent dy- 
plomatyczny i powierzył mu zała- 
twianie spraw z zagranicą. 

Dzięki wytrwałej pracy nauczył 
się Haddau ięzyków francuskiego î 
angielskiego i hiszpańskiego a traf- 
nością sadu oraz bystrą orientacią 
w sprawach politycznych wprawał 
w podziw wytrawnych dyplomatów 
europejskich, 

Obecrie, po zlikwidowaniu epopei 
rifeńskiej, Haddau dzieli los swego 
władcy i wraz z niim udaje się na 
wygnanie, 


X0ODX>—— 


Kurjer lotniczy. 


Lwów, 9 lipca. 

. Rekord lotu w linji prostej, Bra- 
cia Arrachart, którzy odbyli lot z 
Paryża de Bassorah, wynoszący W 
linji proste! 4.400 kim. pobili ostatni 
rekord, wynoszący 3156 kim., o 1200 
kim. Bracia Arrachart znajdowali się 
w powietrzu 26 godzin 30 minut, 
przeciętnie 166 kilm. na godz.. 

Projekt budowy o!brzyiniego sa- 
"molotu. W sferach lotniczych w Ber- 
linie wzbudził wielką sensację od- 
czyt jednego z najstarszych kon- 
struktorów niemieckich dr. mż. Ed- 
munda Rumplera. Tematem odczytu 
była sprawa budowy olbrzymiego 
samolotu o pojemności 115 ton. Wa- 
ga ta odpowiada ciężanowi 3-ch c- 
sobowych wagonów kolejowych. 
Inż. Rumpler zrywa z dotychczaso- 
wą praktyką porwiqkszamia samolo- 
tów przez przedłużanie ich skrzydeł, 
wzmacnianie mocy silnika i nozsze- 
rzanie pojemności kadłuba. Samolot 
inż. Rumpleta będzie posiadał kilka 
skrzydeł połączonych wiązaniami 
przy pominającemi łuki mostu, Samo- 
lot zbudowany w ten sposób wyglą- 
da jak kilka samolotów połączonych 
w jedna całość. Konstruktor chce 
zacpatrzyć swój kolos powietrary 
w 10 motorów o slie 1000 HP., któ- 
re będą rozwijały szybkość 250 klm. 
na godzine. 

Inż. Rumpler proponuje zastoso- 
wanie wielkich samołotów, których 
prciekty opracował, do zorganizo- 
wania stałej komunikacii powietrz- 
nej pomiędzy Europą a Ameryką. 
Czas podróży z Hamburga do No- 
wego Jorku łącznie z 4—5 godzin- 


nem lądowaniem po drodze na wy- 
spach Arzorskich jest obliczony na 
36 godzin,  Naiszybsze parowce na 
odbycie tej przestrzeni potrzebują 
7 dni. Wnętrze samolotu jest zbudo- 
waie z komfortem. Kajuty pasażer- 
skie będą mogły pomieścić 136 pa- 
sażerów i około 8.000 kig. poczty 
i towarów. Zaopatrzenie samolotu 
w 1C motorów zapewnia mu zupeł- 
ne bezpieczeństwo, ponieważ nawet 
przy zepsuciu się 8 — będzie mógł 
samolot utrzymać się w powietrzu. 
Samolot będzie wyposażony w 6 
pływaków, które będą utrzymytwały 
go przy lądowaniu i przy starcie na 
powierzchni morza, Rozpiętość 
skrzydeł powietrznego olbrzyma bę- 
dzie wynosić 94 metry, Długość sa- 
molotu wynosi 30 metrów, wyso- 
kość 9. W ciągu najbliższych mie- 
sięcy okaże się, czy projekt inż. 
Rumplera zostanie zrealizowany. 


KOLONIZACJA POLSKA W AFRYCE 
PÓŁNOCNEJ. 
Warszawa, (Tel. wł.) 
Pod przewodnictwem posła Ku- 
ropińskiego odbyła się wycieczka 
do półn. Afryki, Algleru i Marok- 
ka celem zbadania możliwości wy- 
zyskania tych krajów dla koloni- 
zacji polskiej. Poseł Kuropiński 
(PPS.) wyraził opinję, że kraje te 
przedstawieją warunki dogodne dla 
skierowania tam emigracji z Polski. 


Zapisujcie się do Ligi Obrony 
Powietrznej Państwa. 


O W OE EO WE YE ER ERERO ZEE, 


Oryginalny powód rozwodu. 


Lwów, 5 lipca. 

Sąd paryski rozpatrywał ostaimio 
ciekawą sprawę rozwodową. Do- 
brze sytuowańny przemysłowiec p. 
Ch. wriósł skargę rozwodową prze- 
ciw swej żonie. która wbrew jego 
woli, idąc za głosem mody, ścieła 
sobie włosy.  Oburzony tą niemiłą 
dla niego niespodzianką małżonek, 
dał głośny, może nawet zbyt gło- 
śny wyraz Swej złości, używając 
przytem wyrażeń miecałkiem salo- 
nowych. 

Pani Ch. oświadczyła wobec te- 
go, że postępowania takiego nie znie 
sie i opuściła dom męża, który 
wniósł niezwłocznie skargę 0 roz- 
wód. Sąd zawyrokował w pierw- 
szej instancji udzielenie rozwodu z 


X00X 


winy Żony. 

Wyrokiem tym uczuła się pani CH. 
pekrzywdzona * wniosła odwołanie, 
zarzucziąc, że brutalne zachowanie 
die jej męża, jast co najmniej równie 
ważnym pcwodem rozwodu, jak 
ścięcie włosów i domagała się wy- 
toku orzekającego rozwód z winy 
oboiga małżonków. Jednakże i 
druga instancia okazała się równie 
nieuprzejmią jak pierwsza. bo za- 
twierdziła pierwszy wyrok bez 
zmian, dodając w motywach, że żo- 
na. kióra wbrew woli męża poste- 
puje, nie powinna chyba oczekiwać 
lego komplementów i nie ma prawa 
opuszczać go. z tego tylko wzzlędii, 
że jej choćby nawet niegrzecznie 
czynił wymówki, 


Automobkilizm w Polsce. 


Warszawa. (Tel. wł.) 
Wobec zarządzeń, ograniczających 
do minimum wwóz samochodów do 
Polski. import ich w r. b. spadł w 
przybliżeniu do 20—30% importu 
zeszłorocznego, Gdy wedle damych 


ina 1 lipca ub. r. (15.243 sam.) i na 1 


stycania 1926 r. (17.171 szt.) Iiczba 
samochodów wzrosła prawie o dwa 
tysiące. w pierwszeam półroczu r. b. 
przywóz nie przekracza 600-—703 
aut. 

Z miast polskich największą ilość 
samochodów ° posiada Warszawa, 
mianowicie 4.200, w. tem 1.500 takto- 


Kurlar literacki. 


13 numer „Kobiety w Świecia I w Domu“ 
zawiera wyjątkowo bogaty materjał z dzie- 
dziny mody i życia praktycznego. 

jak przerobić dziecinne sukienki, jak 
sobie zrobić kapelusz z rafji i modny 
z pułl-over, wreszcie jak upiększyć własne 
mieszkanie dowiedzą się Panie przej- 
rzawszy ten numer. Bab; | 

Goethe Jako przyjaciel Polaków. Dziennik 
gdański „Baltische Presse“ zamieszcza 
w fejletonte studjam dr. Eugenjusza Meliera 
z Weimaru pt. „Goethe als Polenfreund*. 
Autor opowiada w nim o stosunkach poety 
z arystokracją polską, nawiązanych w r. 
1875 w Karlsbadzie, mianowicie z ks. Ada- 
mam GCzartoryskim, ks Izabellą Lubomirską, 
hr. Stanisławem Potockim, i hrabinami Ur- 
szulą Dembińską, Lastocką i Ogińską. Pol- 
ska rycerskość, wytworność i gościnność 
imponowały Goethemu i wpłynęły na ‘ego 
przyjazne uczucia dla narodu polskiego. 
Genjalny pisarz zapragnął poznać ziemię 
polską i zwiedził w r. 1790 Górny Sląsk 
i Polskę. Zamierzał też opisać swe wrażenia 
w książce pł. „Kampagne in Schlesien“, 
jednakżę nie wykonał tego zamiaru i po- 
zostawił tylko doraźne notatki z podróży, 

—o-— 


Scena Í ekran. 


Nowa komadja polska. Teatr Polski w Po- 
znaniu wystawił onegdaj po raz pierwszy 
nową komedję Olechowskiego pt. „Niema 
złej drogi do molaj niabogi*. 


Węgrzyn w Poznaniu. Znakomity artysta 
Teatru Narodowego w Warszawie Józef 
Węgrzyn przyjeżdża do Poznania na sze- 
reg gościnnych występów w Teatrze No- 
wym. Po raz plerwszy wystąpi w komedji 
Kawackiego pt. „Łudzie tymczasowi*. 


Spadek frekwencji turystów we 
Włoszech. 


Rzym, (Tel. wł.) 

W porównaniu z rokiem ubie- 
głym, widoczny jest we Włoszech 
silny spadek frekwencji turystów za- 
granioznych. — W Madjolanie spa- 
dia cyfra obcych przybyszów do 
połowy. w Wenecji zaś nawet o 70 
procent. 

Ten sam objaw widoczny jest 
na Sycylji I we Włoszech południo- 
wych. 

Przyczynę tego tak znacznego 
spadku frekwencji przypisują dø- 
waluacji franka francuskiego i cięż- 


klej sytuacji goapodarczej w Niom- | 


3 
ezach, 


metrów. Naibardziej rozpowszech». 
niona w kraju marką są samochody 
amerykańskie „Ford“. 

Do rozwoiu i propagandy automo- 
kilizmu w Polsce przyczyniają się 
antomobiikiuby w Warszawie, we 
Lwowie, Krakowie, Katowicach i w 
Poztaniu (z filia w Bydgrszczy), 
skupiając ekoło 2.000 członków. z 
których 70% posiada własne samo- 
chody. Orgamizacią cenńralią wszy* 
stkich "tych aużemobilklubów jest 
Automobilkiub Polski w Warszawie, 
Obscnie powstaje nowy klub auto- 
mobilowy w Łodzi. 


X Z politechniki warszawskiej. W 
r. 1926/27 będzię wolnych miejsc 495. 
Jeżeli liczba podań na poszczególne 
wydziały przekroczy liczbę miejsc 
wrclrmych, zarządzone zostaną egza- 
miny korkursowe. Podania o przy- 


Z kraju, 
| 


| ięcie przyjmuje sekretariat od 23 do 


31 sierpnia. Egzaminy konkursowa 
ogbyrwać się będą od 13 do 16 wrze- 
śnią a wykłady rozpoczną się 1 paź- 
dzierrika b. r. 

X Ziazd delegatów szkół rolni. 
czych cdbył się w Wilnie, Omawia- 
no na nim potrzeby szkolnictwa rol- 
niczego w Polsce. 

> Wyższa szkoła handlowa z pra- 
wem publiczności o charakterze 
szkoły akademickiej powstaje w je- 
sieni w Poznaniu. Założomą ona zo- 
staje przy Poznańskiej Izbie przemy- 
słowo-handlowej. 

X Strajk kelnerów w Zakopanem 
trwa już od dłuższego czasu. Restau- 
ratorzy zaangażowali na miejsce 
strajkujących kilkudziesięciu studen- 
tów Akademii Górniczej w Krako- 
wie. Zacrotestował przeciw temu 
wydział Związku Niszależnej Mło- 
dzieży Socjalistycznej _ (akademi- 
ckiej) w Warszawie i oświadczył, że 
będzie interweniował w tej sprawie 
w Związku Akadem. Bratniich Pos 
mocy. a ) 

X Tragedją rodzinna. Emerytowa- 
ny urzędnik kolejowy Antoni Babik, 
z Jordanowa utopił w studni 2 
swych małych dzieci poczem pchnięa 
ciem noża pozbawił się życia, Z listu 
pozostawionego wnosić można, że 
Babik przed dokonaniem zbrodni 
postradał zmysły. 

—00— 
ZNOWU ZABICIE SZOFERA. 
Warszawa, (Tel. wł.) 

Z Starogardu donoszą, iż wach- 
mistrz drugiego pułku szwoliżerów 
Edmund Pawłowski zastrzelił szo- 
fera. Jest to już trzecie w krótkich 

i odstępach czasu zastrzelenie szofera 
przęz wojskowych. 


HH m: maa ANM 


Obrady komisji konstytucyjnej 
nad projektami zmiany | 


Warszawa, 8 lialca. 

Sejmowa komisja  koustytucyjna 
prząctąpiia azis włorołuduiu do dy- 
skusi nad projektami zmiany Kon- 
stytucji. Pos. Chaciński (Ch. D.) zre- 
lenował syntetycznie wszystkie 
zgłoszone projekty. 

Do art. 11, który mówi o 5-przy- 
miotnikowem głosowaniu projekt 


Piasta wnosi poprawkę o usunięcie | 


głosowania stosunkowegg. 

W art. o nietykalności poselskiej 
wszystkie cztery wnioski proporują 
skreślić nietykalność moselską za 
dzialalność poza Sejmem. 

Do art. 22, który mówi, że posel 
nie może kupować lub uzyskiwać 
dzierżaw dóbr państwowych, do- 
staw publicznych, robót rządowych 
i t. d. dodaje się ustęp, że w razie 
przekroczenia tego przepisu, stwier- 
dzienego na żądanie Marszałka Sel- 
mu przez Najw. Trybunał admint- 
stracyjny, poset traci mandat posel- 
Ski oraz korzyści osobiste od rządu 
otrzymane. Przepis tei przewiduje 
wike sankcję, której dotąd nid było. 

Art. 25. w projekcie czterech klu- 
bów, zostaje przeredagowany, przy- 
czem wprowadzony jest ustęp, iż 
rząd obowiązany jest wnieść do Sel- 
mu szczegółowy projekt budżetu 
wraz z załącznikami najpóźniej na 
trzy miesiące przed rozpoczęciem 
następnego roku budżetowego. 

Zmiana art, 26. o rozwiązaniu 


„KURJER LWOWSKI* sobota, 10 lipca 1926. 


Projekt ustawy 0 


Konstytucji. 


Sejmu według stów referenta wy” 
woła najmniejsze różnice poglądów., 
Projekt sprawozdawcy: nadaja temu 
artykułowi następujące  brzmieniie: 
Sejm, jak również i Senat, może Się 
rozwiązać mocą własnej uchwały, 
powziętej większością dwóch trze- 
cich głosów, przy obecności pofawy 
usta'wowiej liczby postów, wtziględnie 
senatorów. Prezydent Rzeczypospo- 
litej może rozwiązać Sejm i Senat 
órędziem na wniosek Rady mini- 


dzeniu komisji administracyjnej ref. 
projctitu ustawy o gmimie miejskiej, 
pos. Jaworowski (PPS), zapropono- 
wat przy artykule 76-tym przyjecie 
nast. postanowień: Magistral jest na 
obszarze gminy miejskiej władzą 
wykonawczą gminy, odpowiedzialną 
w zakresie gospodarki miejskiej 
przed Radą miejską. 

Komisja załatwiła dalsze artykury 


Warszawa, 8. 7. (PAT). Na posie- | 


0X0X 


strów. Wybory odbędą się w ciągu 


dni 90 od dnia rozwiązania. 


Do art. 35 otyczącego prawa ve- 


ta Prezydenta,  projskt rządowy 
wypilorwadza veto zawieszałące, w 
projektach zaś klubów sejmowych, 
Posunięta jest ta rzecz bardzo dale- 


ko. Proiekt sprawozdawcy przewl- 


duje veto Prezydenta tylko w razie 
konfliktu między Sejmem a Sena. 
tem, 

Zmiana art. 44-g9o wprowadza 
prawo Prezydenta do wydawenia 
dekretów z mocą ustaw. Proickt 
rządowy przewiduje takie prawo 
tylko w czasie między kadenciami 
Scimu, projekt referenta rOzciąga to 
także na czas między sesiaimi. 

Referemt prosi, aby jego projekt 
był wzięty za podstawę dyskusji. 

Min. Makowski prosi, aby za pod- 
stawę wzięto projekt rządowy. 
Następne posiedzenie Komisji odbę- 
dzie się w piątek, 


0x DY— 


Min. Sujkowski objął urzędowanie. 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


Warszawa, 8 lipca. 

Nowy minister oświaty, prof. Suj- 
kewski, złożył dziś przysięgę na rę- 
ce P. Prezydenta Rzpltej i objął u- 
rzędowamie. Prof. Suikowski jest 
wybitnym geografem, organizato- 
rem, człowiekiem o nięskazitelnym 
charakterze. W czasie okupacji nie- 


"| rieckiej stana? on po stronie Mar- 


szałka Piłsudskiego. Po okupacji był 
członkiem Komitetu narodowego w 
Paryżu z ramienia Piłsudskiego. No- 
wy mirister cieszy się, dużem po: 
wzżaricm wśród sfer naukowych 
oraz wielką popularnością i szacum- 
kiem. 


(0D x0—m—— 


Prof. Kemmerer zaprzecza kłamstwom niemieckim 
| (Telefonem od naszego Korespondenfa), 


Warszawa, 8 lipca. 

„Danziger Allg. Ztg.* podało wia- 
domość, że prof. Kemmerer, pnzeby- 
waialcy obecnie w Polsce, miał o- 
świadczyć. iż Ameryka jest przeci 
wna jakiemukolwiek angażowaniu 
kapitałów swoich w Polsce, z po- 
wodu beznadziejnej sytuacji gospo- 
darczej w tym kraju. Korespondent 
Wasz dowiaduje się, że prot, Kem- 
merer nie ogłaszał dotąd żadnych e- 
nuncjacji, gdyż po złożeniu wizyt 


ministrom przystąpił dopiero do ba- 
dań nad sytuacją finansowo - gospo- 
darczą: Polski. 

Warszawa, 8. 7. (AW). Prof, Kem- 
merer zaprzecza informacjom, które 
ukazały się w „Danz. Allg. Ztig.* — 
przypisującym mu szereg twierdzeń 
o opłakanym stanie finansowym 
Polski i o nastrojach w Ameryce, — 
rzekomo przeciwnych wszelkiemu 
amgażowaniu się kapitału anerykań- 
skiego w Polsce, 


Eksperci wodni Ligi Narodów przy pracy. 


Bydgoszcz, 8. 7. (PAT.) Delegacja 
komisji komunikacyjnej Ligi Naro- 
dów, mająca wydać opinję o możli- 
wościach transportowych dróg wo- 
dnych w Polsce, przybyła tu wczo- 
raj w towarzystwie przedstawiciela 
Ministerstwa robót publicznych I 
województwa poznańskiego. Delega- 
cia zwiedzi węzeł bydgoski, a po- 
ox 


tem uda się nad Noteć, Gopło i War- 
tę pod Poznaniem, skąd pojedzie do 
Krakowa, a potem Wisłą do War- 
szawy. Delezacją Ligi Narodów, ma 
zamiar wrócić do Polski we wrze« 
śniu i złożyć rządowi wołskiemu o- 
pinije o wartości naszych dróg wo- 
| drych. 


PE FR 


Skandal podatkowy w Katowicach. 


(Telefonem od na 


Warszawa, 8 lipca. 

Z polecenia prokuratora w Kato- 
wicach skomiskowano w oddzicie 
katowickin firmy Siemensa ksiegi 
buckałieryjae. Okazało się bowiem, 
że ha Sicmensa w Katowicach 
st encata wawqe w Palsce trans- 


szego korespondenta) 


| akcje w filii, znajdującej się w Għ- 
wicąch, a więc po stronie niemiec- 
kiei, chcąc tym sposobm uniknąć 
płacenia podatków. należnych Skar- 
bowi polskiemu. Szkody, wyrzadzo. 
ne Skarbowi Państwa, wynoszą kil- 
kaset tysiecy złotych. 


na 
Lwów, 9 fipca. 


okręgowa dyrekcja robót pubi- 
cznych, otrzymała z Ministerstwa 
robót publicznych 60.000 zł., tytułem 


Warszawa, 8. 7. (PAT.) Sejmowa 
komisia budżetowa zakałozyła dziś 
abrady nad siprawozdaniam Naiwyż- 
szej Izby kontroli państwowej o wy- 
konaniu budżetu za rok 1974 U- 
chwalono szereg rezolucji zmięrza- 
jących do usunięcia stwierdzonych 
niedemasań. Reforentem 
został Mos. Rymar, W dalszym ciągu 


oa plenum, 


X00X. 


LI u LJ a LJ a 
gminie miejskiej. 
aż do 84-go włącznie. Kwestis pra: 
cowników miejskich ma być vregu- 
lowama w drodze statutów miejsco- 
wych oraz umów © charakterze 
prawno-pry watnym. 

Przyjęto według propozycji posła 
Puika postanowienie, że Rady mie: 
skie mogą wydawać lokalne przepi 
sy policyine, 

Jutro drugie czytamie projektu u- 
stawy. 


Lwów otrzymał 60,000 zł. 


regulację górnej Pełtwi. 


udiiału Skarbu Państwa w kosztac: 


Dla złagodzenia klęski bezrobocia | regulacii górnej Pełtwi. W tem .spo: 


sób znów pewna liczba bezrobo: 


tnych znajdzie zatrudnienie. 


Kredyt rządowy dla drobnego handlu i 


rzemiosła. 


komisja rozpatrywała wniosek Z. L. 
N. w sprawie nządowej Pomocy kre- 
dytowej dla drobnego handiu i rze- 
miosła, Uchwałono wezwać rząd 
do uruchomienia specialnie ma ten 
cel przeznaczonego w P. K. O. krę” 
dytu do wysokości 2 míli. zł. z tem, 
aby kredyt ten był jeszcze powiek- 
SZORY. 


Zapowiedź silnych wstrząśnień ziemi 


Rzym, 8. 7. (PAT.) Profesor Ben- 
dardi, noek stacji sejsmografi- 
cznej w Faenzo oświadczył, że do- 
tychczasowe trzęsteriia ziemi są Za- 
powiędzią silniejszych wstrząśnień, 
których oczekiwać należy w dniach | 
najbliższych. Już od kilku dii pod- 
nosi się skorupa ziemi, czemu muszą 
towarzyszyć trzęsienia. Najbliższe 


OTWARCIE 23-G0 ZJAZDU 

CHIRURGÓW POLSKICH. 
Warszawa, 8. 7. (PAT). Dziś o g. 
10-tej rano, w klinice chirurgicznej 
uwiiwersytetu warszawskiego nasiq- 
piło urcazyste otwarcie 23-g0 Zjazdu 
chirurgów polskich. W akcie otwar- 


„cd wziął in. i. udział generalny dy- 


rektor służby zdrowia Wroczyński 
— prezydent m. Jabłoński oraz dzie- 
kar wydziału lekarskiego Czyże- 
wicz. Ziazd otworzył prof. Leśniew- 
ski, powołując ma asesorów prof. 
Schramma ze Lwowa i prof. Jura. 
Sza z Poznania. Uczestnicy zwiedzi- 
li zakłady fabryczne magistra Klave- 
go. Po południu wyjgłoszono szereg 
referatów. 

—m-—— 
PO SKAZANIU PROKURATORA 

HURCZYNA, 

Wilno. (Tel. wł.). Arssztowatro tu 
żonę skazanego na 5 lat więzienia 
b. podprokuratora Hurczyna pod za. 
rzutem, że przygotowywała zamach 
na Prokuratora Steimmapna, który 
oskarżał w procesie jej męża. Na- 
zajutrz rano Hurczynową zostala 
uwolniona. 

Angjla poniosła 800 milj. funtów 
straty od 1 maja br. 
Londyn, 8. 7. (PAT). „Westmin- 
ster Gazette“ stwierdza, iż Anglia 
poniosła od dnia 1 maja b. r. skut- 
kiem straiku węglowego, straty w 


„| wysokości 800 milionów funtów szt. 


NOWY SPISEK PRZECIW 
KEMALOWI PASZY. 
Londyn, 8. 7. (PAT). Dzienniki do- 
noszą z Amgoty, że policja wykryła 
nowy spisek, mający na celu usunię- 
cię Kemala Paszy. Aresztowano 30 
osób, 


` LI a a 
w bieżącym miesiącu. 
|trzęsienia ziemi spodziswane są w 
dniach 9, 11 i 12 lipca, a najstraszniei- 
sze bedą na wyspie Sumatrze, Ró. 
wnież w Tarcie w a i 


wadia PME aż 5 Alaski, od- 
czuwane będą trzęsienia ziemi, Pa- 
zatem spodziewane jest silne trzę: 


| sienie ziemi w drugiej połowie lipca 
| AKCJA POMOCY DLA BEZRO- 
BOTNYCH. 


Łwów, 8. 7. (PAT). Na dalszą ak- 
cię żywetościową dla bezrobotnych 
wyasygnowało województwo dla 
prezydium m. Lwowa 5.000 zł. Wo- 
bec tego. że miasto posiada z po- 
przedriich subwencji jeszcze około 7 
tysięcy zł., akcja pomocy dla bezro- 
botryłch będzie mogła być w dal 


szym ciągu kontynuowana, 
| 


Wiadomości telegraficzne, 


= Przeniesienie p. Ładosia. Do- 
tychczasowy poseł polski w Rydze 
p. Ładoś, przeniesiony będzie w tal- 
bliższym czasie do Buenos Ayres. 
Opróżnione przez niego miejsce w 
Rydze zajmie p. J. Łukasiewicz. 

= Pose! polski w Atenach p, Pa- 
wet Jurjewicz złożył wczoraj pre“ 
zydentowi republiki greckiej na uro- 
czystem posiuchaniu swe listy uwie- 
rzytefhiające. 

= Wyjazd Abdel Krima na Mada- 
gasikar nastąpi niezwłocznie. 

= Mustafa Kemal nakazał wysie- 
dlenie wszystkich członków opozy- 
aj, którzy brali udział w organizacj 
spisku 


Czang Tso Lin tozpoOczął — 
wspólnie z Wu Pei Fu — ofenzywą 
przeciwko wojskom narodowym. — 
które straciły już 7-000 ludzi. 

Do Spałatto przybyła eskadra 
angielska, złożona z 12 okrętów, == 
Miasto udekorowano chorągwiamł, 


=: Podwyżka czechosłowackiej ta« 
ryty kolejowej, Od 1 sierpnia b. f, 
podwyższona zostanie taryfa kolejo< 
wa 6 22 do 25 procent. Taryfa za 
bagaż podróżny: i za wysyłkę gazeń 
podwyższona będzie o 33 procent. 


„KURJER LWOWSKI" 


KRONIKA. 


ziś: rzym.-kat. 
LIPIEC Łucji Lukrecji gr.- 


kat. Daw} da. 
jutro: rzym.-kat. 

Jana z Dukli gr.-kat. 

Samsona pr. 


REPERTUAR TEATRÓW, 
MIEJSKICH. 
TEATR WIELKI. 
Piątek 9 bm. „Madame Sans Gene“. 
Gościnny wyst. Marji Przybyłko-Potockiej, 


Sobota 10 bm. „Madame Sans Gene" 
gościnny występ Marji Przybyłko Po- 


PIĄTEK 


tockiej. 
Niedziela 11 bm. „Madame Sans 
Gene* z gościnnym występem Marji 


Przybyłko Potockiej. 


TEATR NOWOŚCI. 

Piątek 9 bm. „Teatr Uferlni'ego".» 
nowy program. 

Sobota 10 bm. „Teatr Uferiniego" 
zupełnie nowy program. i 

N edziela 11 popoł. „Teatr Uferin e- 
go" przeds.awienie dla dziecii młodzieży. 

Niedziela 11 bm. wieczorem „Teatr 
Uferiniego*. 
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO: 

Piątek o 7.30 „Lekkoduch* w wyko 
naniu całego zespołu „Reduty“ z Oster- 
wą na czeie. 

Sobota o 7.30 „Lekkoduch* w wy- 
konaniu całego zespołu „Reduty“ z 
Osterwą na czele. 


CO GRAJA DZISIAJ W KINIE: 
Aprilo : Historja miłości” 

Chimera: „Kobieta czterdziestoletnia*. 
Palaca : „Siostrzyczka z Paryża“. 
——00o 

Lwowskie Towarzystwe Przyjaciół Sztuk 
Pigknycn (Gmach Miejskiego Muzeum Prze- 
mysłowego). X-ta WYSTAWA FOTOGRA- 
FJI ARTYSTYCZNEJ, oraz zbiorowa wysta- 
wa dzieł Dra Henryka Mikolascha 


— Qa 

— Teatr Wielki daje dziś i jutro dwa 
przedostatnie przedstawienia wspaniałej 
komedji Wiktoryna Sardou: Iel ai 
Gene", z gościnnym występem prześwietne 
artystki Sen polskich Marji Przybyłke-Po- 
teckiej, w roli tytułowej. 

— Aifrodo Uferlni, — ze swym znakomi- 
tym zesppiem daje nadal przedstawienia 
na scenie T. "Nowości i budzi senzację 
swemi fenomenatnemi produkcjami magicz- 
nemi. W niedzielę popołudniu specjalne 
przedstawienie, dla dzieci 1 młodzieży. 

— W -ta rocznicą śmierci Ojca komodji 
polskiej, Aleksandra hr. Fredry, która przy- 
pada 15-go bm. urządzone będzie na scenie 
T. Wielkiego, uroczyste przedstawienie, 
Odegrane będą dwie wspaniałe komedje 
Fredry: „Ciotunia“ i „Dwio blizny“. Właści- 
wy uroczysty obchód nastąpi w początkach 
września br., na rozpoczęcie nowego sezo- 
nu. Wystawiony będzie wówczas cały cykl 
komedyj Fredry ze specjalnie napisanym 
prologiem pióra wybitnego pisarza St. Wa- 
silewskiego. 

— „Bitwa pod Waterloo“, wesoła farsa 
Lengyel'a będzie najbliższą nowością re- 
pertuaru komedjowego i ukaże się w końcu 
przyszłego tygodnia. W tym miesiącu rów- 
nież ukaże się na scenie miejskiej dosko- 
nała krotochwila Ignacego Nikorowicza : 
„Meralnaść przedewszystkiam* w opracowa- 
niu reżyserskiem p. Zyteckiego. 


— Występy „Raduty* w Testrze Małym: 
Już na pierwszy występ tego jedynego 
w swoim rodzaju znakomitego teatru po- 
spieszyły tłumy publiczności żądnej wrażeń 
wysokiej miary, których zasugestjonowało 
nazwisko Osterwy i tradycja jego świetnego 
zespołu. Gra wszystkich artystów „Reduty 
to mistrzowskie wycezylowanie szczegółów. 
przemyślenie podłoża psychicznego, uplas- 
tycznienie każdej, najdrobniejszej nawet 
postaci. Występy „Reduty“ we Lwowie 
wnoszą w naszą atmosferę artystyczną 
nowe życie, nowy prąd i napewno poprze 
je nasza kulturalna publiczność. „Lekko- 
duch* Szaniawskiego grany będzie tylko 
kilka razy, dlatego też nie należy omijać 
sposobności, by ujrzeć tę słoneczną kome- 
dję w tak mistrzowskiem wykonaniu. 


— Peświąconia nowozbudawanych organów 
w kościele św. Elżbiety dokona ks. arcy- 
biskup Twardowski w niedzielę 11 bm. 
o godz. 5 popołudniu. Po poświęceniu ode- 

ają na całych organach i na głosach so- 
owych dyr. Wład. Yrley Jurkiewicz, prof. 
Tad. Bogumił Górecki i konserwatorzysta 
Józef Nowakowski utwory: Bacha, Tomassi- 
na, Chopina, Gounoda i innych: Chór war- 
statowców kol. odśpiewa pod kierownictwem 
p. Wład. Plenia kilka pieśni religijnych. 

— Wystawę fotograficzną w Towarzy- 
stwie Przyj. Sztuk Pięknych (Gmach Mu- 
zeum Przem. ul. Dzieduszyckich 1.) wobec 
nadzwyczajnego powodzenia przedłuża się 
do 19 lipca 


0D ADMINISTRACJI. 


Wszelkie kwoty pod adresem 
Administracji „Karjera Lwowskie» 
go“ przesyłać należy Przekazmmą 
nocztowemi iw% na numer P. K. O. 


153.215. 


pp 
Mówią, ee eas 

fakt znacznej zniżki dolara 
powitali wszyscy z ogromną radością, 
słusznie wnioskując, że wszystkie towary 
potanieją. 
tymczasem nic jakoś nie słychąć, by pota- 
niały przedewszystkiem artykuły pierwszej 
potrzeby. Przekonać się o tem tatwo na 
naszych placach targowych, na które cza- 
sem z ciekawości zachodzimy. Nasze kur 
moszki wzięły się na nowy Sposób I jcslt 
Się im tłumaczy, że przedtem kierowały się 
kursem dolara, a teraz przecież dolar 
spadł, odpowiadają z dumą: „E, u nas 
jest złoty polski a nie dolar! Cóż to Ame- 
ryka?" „No tak, pięknie, ale przedtem 
mówiła pani sama iż...„ Mówiłam nie mó- 
wiłam, ale teraz gwiżdżę na dolary". Z mi- 
dem zadowoleniem słucham tych wynurzeń 
lostrożnie przypominam, że jednak w War- 
szawie ceny spadły. „Ja też i na Warsza- 
wę gwiżdżę! we Lwowie Jesteśmy a to naj- 
mądrzejsze miasto. wi, co robil“ Widać 
jak ten spadek dolara podziałał na obu- 
dzenie się patrjotyzmu i przywiązania do 
miasta !| Gdyby tak jeszcze fe ceny „patrjo- 
tycznieś obniżyć? Urodzaj na warzywa, 
kwiaty i owoce jesi w tym roku wielki a 
płacić trzeba tak słono. Wytłumaczyła mi 
i to jedna przekupka: „Jak pan robi przy- 
jemność sobie w cyrku iub w kinie ta pan 
dobrze płaci a przyjemność w gębie chciał- 
by pan za darmo ?* Nie chciałem się już 
tłumaczyć, że prócz „gęby“ ma Swoje pra- 
wa i brzuch tak niedostatecznie teraz na- 
sycany.. Wierzmy jednak. że ceny mimo 
wszystko spadną. 

rrr. 
——00—— 


— Wiec jokatorów odbędzie się w 
riedziełę o godzinie 10 przed połu- 
driem w sal: Instytutu technotogi- 
cznego. przy ul. Bourłarda. 

— Z karty żałobnej. W Krakowie 
zmarł radny Franciszek Ksawery 
Mikucki, właściciel apteki. 
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Ucieczka z pod małżeńskiego 
jarzma. 


Lwów, 9 lipca. 

Pisma angielskie donoszą o cięka- 
wym wypadku ucieczki z pod jarz- 
ma małżeńskiego w kilka zaledwie 
godzin po ślubie, 

Na jednem z przedinieść Londynu, 
odbyły się niedawno zaślubiny 45- 
letniej panny z zmacznie młodszym 
od niej gentlemanem, którego udało 
się jei wedle wszelkich zasad sztuki 
uwodzicielskiej zaprowadzić przed 
ołtarz, Ale nawet w azasie uroczy- 
stości ślubnej nie była szczęśliwa 
panna młoda, pewna stałości i wier» 
ności zdobytego z takim mozoiefh 
męża i nie spuszczała go z oka, po» 
sądzaiąc go o niecny zamiar ucis- 
cziki. 

I przeczucie nie zawiodło jej. Po 
cpuszczeniu kościoła, udał się or- 
szak weselny na przejażdżkę po Ta- 
mizie, Gdy wymajęta w tym celu 
łódź zwałazła się na środku rzeki, 
młody, ale nie bardzo Snać szczęśli. 
wy małżonek, skoczył w fale Tami- 
zy — i w teiże chwili rozlełgt się 
pełen rozpaczy głos opuszczonej 
nieco już starszej wiekiem, ale mło- 
dej mimoto małżonki, wołającej ra- 
tunku. Próżno uspokajał ją ojciec, że 
żadne niebezpieczeństwo tak dosko- 
nałemu pływakowi nie grozi, znoz- 
paczona żona zawodziła tem gło- 
śmiej, patrząc bezsilnie jak „dezerter' 
szybko płynie ku brzegowi, by się 
więcej nie pokazać, 

Jeden z uczestników uroczystości 
Ślubnej, przyglądając się tej scenie. 
rzekł: „Pływanie to piękny i pPoży« 

teczny sport“, 


sobota, LQ lipca 1926. 


Z targu. 


Lwów, 9 lipca 

Geny nabiału: I I mieka 30—%0 gr., kwa- 
terka śmietany 35—45 gr, 1 kg. masła 
4.50—6 zł, sera 120—1 60 zł. 

Jaja: po 13 i 15 gr. 

Jarzyny: 1 kg młodych ziemn. 15—25 gr. 
wiązka marchewki 5—10 gr, buraków 5 gr, 
kwaterka groszku 20 gr., kalarepa po 5 gr. 
kalafiory po 50—80 gr, 1 kg fasoli szpara- 
gowej I zł. 

Owece: | kg czereśni 60 gr — 2 zł, po 
rzeczek 70-—50 gr, 11. agrestu 40—60 gr., 
poziomek 80 gr. — 1 zł., — 1.20 zł. boró- 
wek 40—60 gr., cytryny po 10--15 gr. 
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Nowa rozbudowa Browarów 
Lwowskich. 
Lwów, 9 lipca. 

Lwowskie Towarzystwo Akcyjne 
Browarów, będące w tym zakresie 
produkcji jedną z sańcierwszorzęd- 
wiejszych placówek (rrzemystowych 
w Polsce w ciągłem dążemiu do raz- 
woju i ulepszenia swoich wyrobów. 
wybudowała obecnie z olbrzymim 
nakładem kosztów 4-ro piętrowy 
gmach. Budynek ten zawiera: Ma- 
gazyny jęczmienia i słodu, obliodzar- 
nie chmielu, piwnice fermentacyjne 
i składowę. 

W ub. sobotę odebraia ten gmąch 
majgistracka Komisja  kolaudacyina 
z kom. dr. Feliksiewiczem, fizykiem 
dr. Legeżyńskim, architekit. inż.  Pi- 
korem oraz inspektorem straży po- 
żarnej Szpaczyńskim. 

Gmach, obejmuje 1000 mtr kw. 
przestrzeni. Wzniesiony został puzez 
arch. inż. Kaslera, Celowe jest do- 
prowadzenie jęczmienia i słodu przy” 
pomocy ełewatorów, których spra- 
wność wynosi 10 tys. kg na godz, 

Imponujące jest urządzenie piwnic 
składowych t hal fermentacyjnych 
w których stoją olbrzymie kadzie 
feymentacy:ne. oraz tanki a czysikęo 
99 i pół % alummium służące do fer- 
mentowania wzgl. przechowania pi- 
wa. Nowa fermentarnia aluminiowa 
ma pojemność 5.000 hl, zaś tanki 
aluminiowe w piwnicach składo- 
wych powiększają pojemność piwnic 
składowych o dalszych 25.000 hl., 
tak że ogólna pojemność piwnic 
składowych Browarów wynosi o 
becnie 85.000 hl. Możność dziennej 
produkcji dochodzi obecnie da 200 
tysięcy litrów. Zatrudniając około 
700 robotników i 60 urzędników. 
Browary Lwowskie są najrłoważ- 
iejszą placówką w Małopolsce, a 
może też w całem państwie, 

W tym też kierunku szły życzema 
gości, których po dokonamych oglę- 
dzinach podejmował gościnnie Za- 
rząd Browarów. 

Przy obficie zastawiomych sto- 
łach toastował red. Rolle, w inñeniu 
dzien"ikarzy na cześć browaru, a 
dr. J. Parnas imieniem Rady Zawia- 
dowczej Browarów na cześć dziiermi- 
karstwa, Wszyscy obecni podnosili 
jednogłośnie niedoścignione w jako- 
ści piwo lwowskie chlubę naszego 
grodu. è 

KAY 
PRZYMUSOWA PARCEŁACJA, 


Warszawa, (Tel. wł.) 

Minist, reform rolnych poleciło 
odnośnym urzędom zażądać od 
właścicieli majątków, przeznaczo- 
nych w b. r. do parcelacji przy- 
musowej przedłożenia wniosków 
co do wyłączenia od podziału ob- 
szarów niepodłagejących działaniu 
ustawy o parcelacji. Ustawa ta po- 
zwala wyłączyć na jedną rodzinę 
60 hektarów w okręgach przemy- 
słowych i 180 hektarów na pozo- 
stałym terenie państwa. Obszar 
wyłączony od przymusowej parce- 
lacji wynosić może 300 hektarów 
na terenie województw wschodnich 
i zachodnich, 


Co się stało w mieście? 


— Nieszczęśliwy wypadek. Karoł 
Lipka, lat 62, murarz (Klenanów 665) 
w czasie zajęcia przy budowie (Sło- 
wackiego 14) spadł z rusztowania 
i zismał obie nogi,  Nieszczęśliwca 
w grożnym stanie odwieziono do 
szpitala, 

— Dwa usifowane samobójstwa. 
Wczoraj w godzinach popołudn. na 
jednym ze straganów na pl. Krakow- 
skim, usiłowała popełnić samobój- 
siwo przez wypicie kwasu siarkowe- 
go Hania Błum, bez zajęcia i miejsca 

nmieszkamia. Pogotowie odwiozło 
ją do szpitala. Powodem rozpaczii- 
wego kroku brak środków do życia. 
Ant. Z. 20-letn., służąca zajęta u inż. 
Eug. Bilowskiego (Mazurówka 11) 
to Sprzeczce ze swą siostrą Kasi- 
mierą Wołowczak w zamiarze sa- 
mobó;czym poestrzeliła się w lewy 
bok z rewolweru swego chlebodaw= 
cy. Ofiarę krewkiego temperamentu 
odwieziono do szpitala. 

— oM 

— Podziękowsnie. Świetnemu Prezydjunt 
niasta Lwowa, P. T. członkom Komisji Te- 
"tralnej, Dyrekcji teatrów miejsk:ch, Prasie 
lwowskiej, koleżankom i kolegom, persona- 
owi technicznemu teatrów miejskich, przy» 
jaciołom i znajomym tym wszystkim któ- 
zy z okazji jubileuszu mej 30-lejniej pracy 
artystycznej dali mi tyle dowodów gorącej 
życzliwości, składam z głębi serca płynące 
podziękowanie. Zygmunt Baik. 

——00——= 
Ze świata. 


-+ Skandal podatkowy we Fran. 
cii. Dyrektor wielkiego towarzystwa 
przemysłowego Barriel w Tulonie, 
miljoner, prezes sądu handlowego u- 
więziony został pod zarzutem de- 
iraudacji mienia państwowego i o- 
szustw podatkowych. 

-+ Podczas obchodu święta nie- 
podległości w Nowym Jorku. skut- 
kiem wypadków samolotywych ząa- 
bitych zostało 10 osób, 20 ciężko 
pokaleczonych, a przeszło 100 dzieci 
zranionych zostało odłamkami ogni 
sztucznych, 

+ Katastrofą automobiłowa koło 
Medjolanu. Koło Mediolanu, wyda- 
rzyła sią 6 b. m. katastrofa automo- 
bilowa, której ofiarą padło 5 osób, 
Dwóch pasażerów przewieziono du 
szpitala dogorywających. 

- Wypadek cholery azjatyckiej 
stwierdzono w. Landwarowie mod 
Wilnem. 

——0e— 
BELGRAD POD WODĄ. 

Białozród, 7. 7. (PAT.) Przypływ 
wody na Dunaju w Drawie i Sabie, 
wzmaga się w dalszym ciągu. Wczo- 
raj pod Belgradem wezbrała Sawa, 
zalewając nadbrzeżne ulice. Komuri- 
kcja na linji Białogród — Nisz zosta- 
ła w nocy przywrócona. 


Dyrektora teatru S. zapytano, cozy 
tie obawia się by go któryś z wie- 
rzycieli kazał aresztować na ulicy. 

— To niemożliwe, odparł S., ja jadę 
autem, a wszyscy moi wierzyciele 
chodzą piechotą. 

+ 


Podczas spowiedzi: 

Gdy oglądam się w lustrze, wyda. 
je mi się. że jestem piękna. 

Czy to grzech, prosze księdza? 

— Nie! to pomylka! — 

* 

Przy otwarciu Wystawy Sztuk 
Pięknych, zwrócił się Prezydent Re- 
publiki austrjackiej do prezesa komi- 
tetu: 

— „Proszę mię poprowadzić, idę 
za panem ślepo!" 


—— = 


„KURIER LWOWSKI“ 


Kurjer ekonomiez 


a 


* 13.000 wagonów węgla dziennie 
wysyłatych jest od 1 b. m. a pol- 


skiej części Górnego Śląska. Jest to 


cyfra gajwyższa, od czasu przyłą- 
czenia Śląska do Polski. Popyt ten 


„wielki, spowodowany jest po części 


przez strajk w- Anglii. 

* Wystawa rolnego przemysłu w 
Częstochowie, odbędzie się od 12 do 
31 sierpnia b. r. Na czele komitetu 
wystawy staną natwybitniejsi przed- 
siawiciele rolnictwa i przemysłu ze 
wszystkich dzielnic Polski 


Kurjer Radjowy | 


PROGRAM RADJOKONCERTÓW 
na dzió. 

Warszawa (480). Godz. 18.30. Wy- 
kład p. t. „35.000 km. przez lądy' i 
morza“ — por. Mieczysław Lepecki. 
—- Godz. 20.30. Wieczór muzyki ka- 
imeralnej XVII i XVILI w. 

Bertu (504). Godz. 20.30. Wieczór 
poświęcony utworom Brahmsa, 

Praga (368). Godz. 20. Koncert or- 
kiestralny, 

Berno szw. (435). Godz. 20. Kon- 
cert utworów Schumanna, 

Budapeszt (560). Godz. 20.30. Wie- 
czór dawnych operetck. 

Wrocław (418). Godz. 20.30. „Pai 
Ziemi”, przekaźmiikowo z Hamburga. 

Wiedeń (581). Godz. 20. Wieczór 
wiedeńskich kompozytorów, 

Zurych (513). Godz. 20.30. Wie- 
czór pieśni, 

Rzym (425). Godz. 21.00. Koncert 
muzyki lekkiej. 

Daventry (1600). Godz. 22. Kom- 
ceri muzyki. salonowe. 

.Kcaderzatory podwójne na jednej 
osi- do -stzajenia-dwu obwodów przy! 
porrzocy jednej skal po 500 cm., kon- 
demzatory 1.000 cm. Square Law 
Low loss z precyzerem do nabycia 
w firmie „Radio - Kinofot", Lwów — 
ui. Trzeciego Maja 11 A. 


SPACER RADJOWY NA DNIE 
TAMIZY. 

Przed paru diżami, jak kommikutą 
z Londynu, nurek marynarki amgiel- 
skiej Frank Shield, który w skafan- 
drze miał ulokowany mikrofon, wy” 
konał spacer na dnie Tamy w dół 
rzeki, począwszy od: opactwa West- 
minsterskiego. Jego przeżycia i spo- 
strzeżenią, w łożysku rzeki, były 
nadawane przez radjostacje mada- 
WEZE, 


KONGRES CZECHOSŁOWACKICH 
RADJOAMATORÓW. 

30 maja b. r. odbył się kongres 
radjoamatorów z całej Czechosło* 
wacii. Powzięto cały szereg rezo- 
lucji, w których przebiią zasadnicza, 
myśl, że aparat detektorowy jest 
najbardziej ulubiony i rozpowkzie- 
chniłony, ponłeważ iest najtańszy. — 
Wychodząc z tego założenia, kon- 
gres uchwalił, że ilość stacji: madaw- 
czych, względnie przekaźnikowych, 
musi być znacznie zwiększona. Po- 
wzięto pozatem rezolucję wyrażają- 
cą życzenie, ażeby gminy wiejskie, 
czytelnie ludowe i wogóle lokale 
publiczne, zainstalowały u siebie ra- 
ajocdbiorniki, które mogłyby odbie- 
rać zagranicę, 


AGITACJA RELIGIJNA PRZEZ 
RADJO. 

W Holandii powstało stowarzy- 
szenie radjowe wolnomyślicieli e- 
wańngelików, pod nazwą „Bricinie 
protestato radjo omroep“, które za- 
mierza wyzyskać radjo dla swoich 
celów. agitacyinych, 


ny. 
GIEŁDA LWOWSKA. 

Dużą zwyżkę: uzyskały dzisiaj ak- 
„cie Chodorowskie. które kupowano 
po 65 zł (wczoraj 63). Silne zainte- 
aesowanie dla Tespów objawia. się 
w dalszym ciągu. Ceny zwyżkowe, 
W poszukiwaniu  Gazolina po 2.25, 
towar ofiarowano po  limitowanym 
kursie 2.50, wobec tego do transak- 
cji mię doszło. W dziale akcj! ban- 
kowych notowano jedynie Bk Prze 
mysłowy. — Akcje handlowe w za- 
stoji.. 

Tendencia zwyżkowa. — Usposo- 
bierie oży wione. 


Kotowane: 
0.08; Chedorów 65; Parowozy 0.19; 
Tesp. 13.70, 13.75. 


OBROTY PRYWATNE. 

Dolary amerykańskie 9.25 — 9.36; 

dolary karaxtyjskie 9.20 — 9.25, 
Temdercia zniżikiowa. 


GIEŁDA ZBOŻOWA, 

Na gieldzie tylko egzekutywne 
kupno otrębów pszennych, za które 
płacono loco Kiewań luzem zł. 19. — 
Pszenica i żyto przy silmęj podaży i 

raku popytu zniżkują: w cenie. Jęcz- 
ruień i owies nedal poszukiwary, — 
Temdencja naogół utrzymana. Uspo* 
sobienię spokojne. 

Pszenica 
38.25; pszenica krajowa czerwoma 
40.00 41.00; żyto małoporskie 
24.00 — 25.00; jęczmień matonolski 
przemiałowy 29.00; owies małopoł- 
ski 30.50 — 31.50; owies małopolski 
dworski o wadze 44/45 32.50 zł. 

Ceny szacunkowe, 


 - *PRODURCJA 'GÓRNICZO- 

l HUTNICZA. 

ie T5 przeciętna produkcja 
miesięczna, w tysiącach tom wyno- 
siła dla: węgla kamiennego 2.420; 
Topy maftowej — 67.7; soli potaso- 
wych — 149; soli kamiennej i wa- 
rzelniczej — 27.5; rudy żelaznej — 
175; rudy cynkowej i ołowianej -— 
94.02; surowca żelaznago — 26.20; 
stali — 66; wytworów walcowanyrcii 
— 48.7; cynku — 9.5; ołowiu — 2.3. 


NAFTA ROSYJSKA DLA ANGLJI. 

„Nejt'syndikał' sprzedał w tych 
dniach do Anglii 96.000 ton nafty w 
dwóch partiach, które bezzwłocznie 
mają być wysłane do Lomdynu, cier- 
piącego z powodu węglowego straj- 
ku, na brak opału, Jednocześnie zaś 
Komintern udziela zapomóg górni- 
kom, 


NAOKOŁO BANKRUCTWA 
BANKU WŁOSKIEGO. 
Skahkaliczne bankructwo Banca 
Popolare Agricola, zmusiła władze 
|do uwięzienia 16 osób, oskarżonych 
ą Poważne nadużycia. Jest to nie- 
| tylko klęska finamsowa, ale duża 
kompromitacja polityczna, bowiem 
pomiędzy: uwięziomymi znajdują się 
wybitni działacze partyjni. proteso- 
rowie Uniwersytetu, mrzyłaciele o- 

sobiścł wyższych urzędników. 


WWÓZ OGRODOWIZNY DQ 
POLSKI. 
Polska sprowadza z zagranicy takie 
ogrodowizny, które powinna racze! 
sama wywozić; tak więc w ciągu 
czterech lat np. (od 1922-1925) prze- 
waga przywozu cehuli head wywo” 
zem wynosiła rocznie 1.294.000 fr, 
zl.: kapusty sprowadzono za sunie 
171.000 fr. zł.; pomidorów — 143.000 
fr. zł.; a mawet ogórków na sumę 


61.000 fr. zł. 
a mma -Oj z a 


NN NONI, POZ ZZ 


_zoboła, 10 lipca 1926. 


Bank Przemysłowy: 


krajowa biała 37.25 — | 


_KURJER SPORTOWY. 


19 P P. — 40 P. P. 1:0. 
Zawcdy w piłkę nożną o mistrzo- 


¿stwo 5 dyw. piech. między 19 p. p. a 


40 p. p. dały wynik 1:0 (9:9). 

Drużyna 19 p. p. O. L. wystąpiła z 
graczami jak: Fichtel (Pogoń), Dra» 
pała, Kopeć (Czarni). 

W pierwszej połowie silna prze- 
wąga 40 p. p.; dimżyna ta okazała się 
lepszą kombinacyjnie i technicznie — 
nie schedząc zupełnie: z pola karnego 
19-tki. Drużynie 40 p. p. brak było 
strzelca, zaś słabą częścia drużyny 
okązała się prawa strona. Najlepsi 
na boisku okazali się obaj obrońcy 
st. szęr. Szynkar i st, szer. Papierz. 
Na wyróżnienie zasłużyli w pomocy: 
kapr. Gotkiewicz, w ataku zaś st. 
sierż. Michułka, Bramka dla barw 
'19-tki, została strzeloną pod koniec 
drugiej połowy. Sędzia słaby — por, 
Szyba. Widzów około 1000. 


‘| SLAVIA MORAWSKA - POLONJA 


5:2 (3:4). 

Powracająca z Estonii i Łotwy 
brneńska „Savia“ zagościła wczo- 
raj.do Warszawy i przy taj okazji 
rozegrała mecz ze stołeczną Polonią. 

Mimo przemęczenia, goście wy- 
kazali dużo zalęt sztuki piłkarskiej, 
mie siląc się zbytnio na osiągnięcie 
wyteku. Nyt 

Poloria. grająca — jak zwykle — 
z mie'sca z wiełkim tupetem, w mia» 
rę gry traciła na energii, dzięki u- 
porczywej i systematycznej grze 
Czechów, którzy — poznawszy cha- 
rakter gry Polonii — krótkiemi i 
mrzyziemremi podaniami męczyli 
biegowo dobrze usposobionych gra- 
czy Polonji, a e 

Pierwsza bramka, „zdobyta przaz 
Ałaszewskiego już. w 3 min. nie 
wtóżyła dobręgę wytiku Czechom. 
Czesi jednak szybko potem opairo- 
wiują boisko i nadaja grze inicjaty- 
WE. — 

Pierwsza połowa kończy się z 
wytlikiem 3:1 dla Czechów; w dru- 
giej połowie w miejsce Hamburgera 
wchodzi Szmit, Polonja zdobywa 
jeszcze jedną. bramke, którą Czesi 
rewanżiuiją dwiema, tak, że wynik o- 
stataczny brzmi 5:2, 

W driu wczorajszym w drużynie 
Poloni: brak było doskonałego po- 
mocnika Stefana Lotha, a w napa- 
dzie Tupalskiego i Kryziera, — W 
bramce wystąpił po raz pierwszy 
dawny gracz Korony, p. Olewski, 
który naogół bronił nieźle, jednak 
dość nierówno. 


KOLARZE LWOWSCY 
WYJEŻDŻAJĄ DO WŁOCH. 

Do Mediolanu na rowerach wy- 
jeżdżają w miedzielę 11 b. m. ze 
Lwowła jako zawodnicy szosowi i 
reprezentanci Polski, dwaj kolarze, 
pp.: Fryderyk Serbeńiski i Stanisław 
Ignatowicz członkowie Lwow- 
skiego Tow. Kolarzy i Motorzystów 
— aby startować w wyścigu na dro- 
gach włoskich o mistrzostwo świa- 
ta, — Lwów jest dumnym ze swej 
pracy na polu kolarstwa i dopusz- 
czeria kwowiskich zawodników kn- 
larskidch do reprezentowania tego 
sportu wśród narodów, 

* 


Zebrania kolarskie į towarzyskie 
odbywają się obecnie trzy razy na 
tydzień, t. j.: w pomiedziałki, śro- 
dy i piatki, od godz. 19 do 21-szej — 
w „Skałe”, ul. Mickiewicza |. 28. — 
Uprasza się o liczne uczestnictwo, 

* 


Na naukę jazdy na rowerze dta 
pań i starszych panów przyimwje 
zgłoszenia Lwowiskie Tow. Kolarzy, 
ul. Mickiewicza I. 28, w poniedział- 
ki środy i piątki wieczorem, 
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LEKKOATLECI POLSCY 
ZAGRANICĄ. 

W międzynarodowych zawodach 
Ikkkoatletycznych w Brukseli brało 
udział dwóch polskich zawodników: 
Ołdak i Gruner z warszawskiego 
AZS. W biegu 1.500 mtr. Ołdak za- 
iął trzecię miejsce w ozasie 4:14.9, 
pierwsze miejsce zajął Tourneau: w 
czasie 4:13.4. W rzucie oszczepem 
wygrał Nawnan 51.74 przed Gruuć- 
rem 51.00. Inme wymiki: 100. mtr. 
Brochart 10.8. 400 m. Vorken 
50.4. Boisko i bieġnia w złym stanie. 

W międzymarodowach zawodach 
lckkoatletycznych o mistrzostwa 
Anglii w Stamicrd Bridge wzięło u~ 
dział 403 zawocwków, a między ni- 
mi dwaj warszawiacy: Kostrzewski 
i Szydłowska. Szczególnie Kostrzew- 
ski osiągnął wynik, przechodzący 
najśmielsze nadzieje. Osioguał on 
bowiem czas 55.7 w biegu 449 y. Z 
pieikami, co fest wynikiem miedzy- 
narodowym, W przedb'ecu Kostrze- 
wski zajął pierwsze miejsce z cza- 
sem 57.1, w późfinale przybył drugi. 
Wiczasie 57, w inglise ZAS y i ya 
przez Lorda Burghleya (55 sek. -— 
rek. angielski) przed Livirestcnę — 
Łearmuth, Kostrzewski kończy o 4 
mtr, za Zwycięzcą w czasie 55.7 
(rek, polski). Zaznaczyć należy, że w 
przedbiegach odpadli Trossbach, Fae: 
celli i wielu Anglików. Szydłowski 
zajął w oszczepie czwarte miejsce, 
zaś w dysku osiągnął jedynie m'ni- 
mum (38 mtr,). 

Publiczności w oba dni po 40.000. 


OKULISTA 
dre: Leen Grue er, otiybuje 

przy ul. Romsnowiozu T, 2364 

od godziny 12-1. 3--5. ` 


MIEJSKI TEATR WIERE: 


Paozątok przedstawień o gedz. 7-30 
Piątek 9 lipca 1926. 
Gośc. występ Marji Przybyłko-Potockiej 


Madame Sans Gene 


Komedja w 4-ch aktach Wiktoryna Sardou 
Osoby I-go aktu' 
Katarzyna Hitbscher, wła: 
ścicielka pralni 
Marja > Romy 


Toinon zczęsna 


Julia praczki Cehakówna 
La Rousotte Í Bielecka , 
Fouché Dobrzański 
Hrabla Neuperg Stępowski 
Lefebre, sierżąnt Kasiński 
Vaubotrin | Bielecki 
Rusotte gwardziści Przystawski 
Joliceur f Leszczyc 
Mathiéu Grzębska 
Vinaigre, dobosz Surzyński 
Aptekarz Lewicki 
Sąsiąd Czaszka 
Sąsiądka Rybicka 


Rzecz dzieje się w Paryżu 10 stycznia 
1792 r. 


Osoby aktu 2-ge, 3-go i 4-go: 
Karolida ) L For 
arolina ) ; a asińska 
Eliza jego siostry Syrzydłowska 
Marszałek Lefebre, książę 
Gdańska Rasiński 
Katarz., jego żona M. Prz PY jg 
Fouché, książe Otranto Dobrzański 
Savary, książe Rovigo Lochman 
Księżna Savary Hakowska 
Hrabia Neuperg Stępowski 
Junot Leszczyc | 
Reżyser: Kazimiarz Okornicki. 
—00— 


TEATR NOWOŚCI. 
Poszątok o gedz. 8 
Piątek 9 lipca 1926. 
Występ teatru  illuzjonistycznego 
Uferini' ego. 
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Z, boże 


ł wszelkie produkta rolne kupuje i sprzedaje 
na własny i cudzy rachunek 


Pa „Polski Towar“ 53, lwów, Kopernika 4 


Z0. 0. 
telef. 8-96, 48-31. adr. telegr. „Towpol*. 2177 


| WSZECHŚWIATOWO ZNANY 


krem CA ZIMI 
METAMORPHOSA 


ZAÓW 


, 
JEDYNIE UZNA, 
PRZEZ 
KOBIETY 
CAŁEGO SWATĄ 


*.. 


WEŁAPRZECŁEWIE 
RADYKALNIE USUWA 
PIEGI, WĄGRY, 
PLAMY; JĄ 
OGORZELIZNĘ, AŻ 
ZMARSZCZMI 1 INNE BRAKI 
CERY, 


© NABYCIA WE WSZYSTWICH ę 
BERFUNERIĄCH, APTEKACH 1 
SNCACACH ARTECZNYCA. 

majster kafflarski 


Edward Makowski mo Kartaraja 


praymuje wszelkie roboty wchodzące w. zakres 
kaflarski. Powyższe roboty uskutecznia 
także na prowincji. 2229 

2 
| a OJEW 


Mjliisze podróże wakacyjne 


ORGANIZUJE 
„Bibljoteka Groszowa:* 


Do bieguna Północnego z Amundsenem , . 95 gr. 
Przez Syherję z bohaterami Verne'a . 95 ,, 


Do Meksyku! 


Wkrótce wyjdzie tom głośnych 4 
dań Blasco Ibaneza. głośnych opowia 


De Kanady! 
Jedna z najbliższych nowości „Bibljote- 


ki" będzie książka zn:komitego nowe- 
listy, €. G, Robertsa, á 


Ostonda , Bruges! wybrzeże morza Śródziemnego są 
barwnem tłem powieści A. Bennetta „Za: 
bawy miljonera*. 

Abonujcie „Bibliotekę Groszową*. Co tydzień zal- 

mująca książka. Dalekie kraje, Siwe ku RY. 

gody, zdarzenia, obyczaje, w ujęciu najlepszych 
pisarzy. 

Dwutygodnik „n H P“ — nowele, 

dróze (H. G. Welis, 


Jil 
í) 


Tara 


1840 


. . 


” 


humoreski, po- 
Roberts, Auburtin, Somerset 
Maugham). 


Tygodniowe dodatki dla młodzieży — bajki, powieści. 
‘Razem — złotych 9'95 kwartalnie I 
„BIBLIOTEKA GROSZOWA“ Moniuszki 11. 


p i z EEE E a 
Pokój do wynajęcia 
z pełnem lub częściowem utrzymaniem. Inform.: 


ul. Tarnowskiego 20/11, drzwi Nr. 10. 
na dogodnych 


Węgiel - koks -GrZ6WO "isseire 


poleca Biuro węglowe Bracia 
Drzymuchow sey 
Lwów, Fredry 8. Tel. 5—27. 2220 


Ceny ogłoszeń : 


sprzedaż 8 gr. 


Nakładem Nowej Polskiej Spółki Wydawniczej Sp. z ogr. odp. 
Z drukarni Polskiej we Lwowie, Chorążczyzna 17, 


Za wiersz milimetrowy: Zwyczajny za tekstem 12 gr, 
i w rubryce „Repertuar“ 40 gr. Po kronice, 
Matrymonialne 12 gr. Poszukujący pracy 2 gr. 


„KURJER LWOWSKI" sobota, 10 lipca 1926. 


Cukier Bolimów 1 
Cukier Boimów 1 
Cukier Bolmów 1 


Cukier Boimów 1 
Cukier Bolimów 1 
Cukier Bolimów 1 


Cukier =m Boimów 1 

Cukler Boimów 1 

Cukier GOSPOSIE! Bolimów 1 

Cukier : Bolimów 1 

Cukier rozpoczął się sezon smażenia konfitur Bolimów 1 

Cukier Sklep Boimów 1. | Boimów 1 

Cukier si Bolmów 1 

Cukler posiada na składzie oprócz wszystkich Bolimów 1 

gatunków cukru — specjalny zapas głów 

Cukier cukrowych od 250 kgr. wagi w górę. jj Bolimów 1 

Cukier Š Na żądanie teisfoniozne Nr. 48-31 J Solmów I 

Cukier dostarczamy do demów. Bolmów 1 

Cukier Bolimów 1 

Gukler Bolmów 1 

Cukier Bolimów 1 — Cukier Bolimów 1 
Cukier Bolimów 1 —  Gukier Bolimów 1 

Cukler Bolimów 1 — Cukier Boimów 1 2178 
1-7=ENE =" "i TRZ KUPIĘ urządzenie tartaku 
NSZ m s a R. WWEAWYTWOWW |) EGO 
ale tylko w bardzo dobrym 


Zarówki oszczędnościowe 
oraz wszelkie materjały eiektretechniczne poleca znana firma 


K. POMLIP ACEI 


w nowo utworzonym lokalu przy ulicy Batorego 26. 
(Gmach Premier). Ceny bez konkurencji. 2088 


stanie wraz z pomocniczymi 
maszynami. Oferty składać 
pod adresem: St. Homolacs, 
Lwów, 3-g0 Maja 19 W ofer 
tach podawać markę maszyn 
opis takowych stopień zuży- 
cia i cenę. 226 


KUPUJĘ meble nowocze- 
1X sne i antyczne, dywany, 
pianina, fortepiany. — Hala 
Aukcyjna, Lwów, Akademi- 
cka 3 Telefon 30-34. 2282 


[EORTEPIANY, pianina, fis- 
harmonie za różne ceny 
pierwszorzędnych fabryk, u- 


l i R CE l - ywane zawsze na składzie. 


Poszukuję 2-3 pokoji w śródmieściu 
na biuro. Zgłoszenia do Administr. 
„Kurjera Lwowskiego” pod „Olga“. 


Nr 


Sprzedaje, kupuje, zamienia 
za gotówkę. Hanak Pańska 21 
2236 


Mieszkania. 


POKOI z kuchnią z kom- 
fortem ma do wynajęcia 
Bank Naftowy Sapiehy 3 
| 22 


przy ul. Listopada 5 minut od stacji tram- 

wajowej około 440 sążni do sprzedania. 
Zgłoszenia do Administracji pod „Parcela* 

E  REE 


Kupię kopalniaki 


74 


dia Mis, INSERUJCIE 
2000 „ 3 m 17/19 , 
1000 „ 3.50 20/22 , w 


oferty proszę wnosić z podaniem ceny loco stacja za- 
ładowcza i loco stacja Łaziska (G. Ś1.). Zgłoszenia pod 
„Kopalniaki* do Administr. „Kurjera Lwowskićgo*. 2231 


Kurjrze Lwowskim 


MORELE (Abricosy) | 


po 18 zł, wiśnie hiszpańskie i czarne po 10 zł. | ggg 
wysyła w 5-cio kilogr, koszykach franco za zaliczką 


s. Falelx, 2250 
handel owoców w Zaleszczykach 5. 


a 
DRUKARNIA POLNA 


Luvówvr 
COCOhoraążžżozy any IZ. 
Tel. 29-19, 
doskonale wyposażona 
wykonywa wszelkie prace w zakres 
drukarstwa wchodzące 


(boczna 


uil. 


TELEFON: 19-14. 


szybko, starannie I tanie! 


Nadesłane i nekrologja 30 gr. 
komunikaty 36 gr. Dział ekonomiczny 40 gr. 


Odpowiedzialny redaktor ; 
Tel.29-19, 


ZAKŁĄDY GRAFICZNE 


A. HEGEDUS 


Sp. z ogr. odpow. 


LWÓW, ul. Sw. MICHAŁA 4, 


wykonują pierwszorzędnie : SA 


Popierajcie cele T. S, L 


Na pierwszej kolumnie 50 gr. Przed kroniką 
" 1 Drobne ogłoszenia zą każdy wyraz 6 gr. Kupne 
Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenia zagraniczne o 507, drożej. 


Nauka ł wychowanie. 


ATEMATYKI, fizyki, ge- 


M ometrji wykreślnej, fran- 
cuskiego niemieckiego, ry- 
sunków uczą profesorowie 
gimu. Egzamina, poprawki. 
Lekcje we Lwowie lub w Zim- 
nej Wodzie. Zgł.: Batorego 34. 
IV (czwarte) piętro od 2 -4. 


Różne. 


GTARANNIE i tanlo przepi- 
a suje na maszynie. Zgło- 
szenia do adm. „Kuriera 
Lw.: pod „Szybkość“, 1334-5 


I ETNISKO w Karpatach. 

640 metrów nad poziom. 
Okolica lesista, Stacja, lę- 
karz w miejscu. Zgłoszenie 
willa „Ada* Rozłucz, poczta 
Jasienica zamkowa. 2266 


Kupno | sprzedaż, 


MORELE (ABRICOSY) wy- 
borne, wielkie wysyła 
w 5-kilogramowyclh koszy- 
kach franco za zaliczką zł. 
18 J. Lichtenholz i Sucher 
Zaleszczyki. 2281 


MEBLE wszelkiego rodzaju 
kompletne urządzenia, 
jakoteż pojedynczo, antyku 
i używane meble ceny przy- 
stępne. Zieliński Kołłątaja 5. 
stolarnia. 2196 


M ORELE (Abricosy) |- a sor- 
ivi tą wyborowe wielkie wy- 
syła w 5-kilowych koszykach 
franco za zaliczką zł. 17 A. 
Wenkert exp. owoców Za- 
leszczyki. 2249 


[FORTEPIAN mało używa- 
ny, znakomity sprzedam. 
Kopernika 26 parter. 5='e- 
niarski. - 2263 


ORELE  ZALESZCZYC- 
KIE najlepszega gatun- 
ku wysyła w 5-kilogramo= 
wych koszykach franco za 


zaliczką po 17 zł. Wigdor 


Nusshrauch Zaleszczyki. 
2266 


Sprzedam 


2 plątrową kamienicą koto Par- 
ku Stryjskispo. Cena 4.000 
dolarów -— wkład 3.00) do- 
larów. Zgłoszenia bez iūnych 
pośreoników do Adm. Kurje- 
ra pod „kupno 222%. 2158 


ORELE ZALESZCZYC» | 


A 
M KIE z własnego ogrodu, 
codziennie świeżo rwane wy- 
syła w koszykach 5-kllogra= 
mowych franco za zaliczką 
zł. 18. M. Dickman, Zale- 
szczyki. 2280 


Kościuszki). 


ETYKIETY, 
YGNATURY, PAPIE- 
RY WARTOŚCIOWE, 
PLAKATY,REKLAMY, 
NUTY, DYPLOMY, 
nadto ' WYROBY LITO- 
GRAFICZNE TŁOCZO- 
NE, oraz wszelkie ro- 
boty w zakres 


ARTYSTYCZNEJ 
LITOGRAFJI 


W CHODZĄCE. 


Tadeusz Stroiński, 


